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Przegląd Polityczny.
Krabów 3 grudnia.

Wśród licznych przygotowań, do których wzięto 
już nawet inieyatywę w niektórych sejmach kra­
jowych, a które zmierzały do uroczystego obcho­
du jubileuszu 40 rocznicy rządów Najjaśniejszego 
Pana, przypadającej w d. 2 grudnia 1888 r., po­
jawił się w Wiener Abendpost ogłoszony przez nas 
wczoraj komunikat, z którego wypływa, iż Naj­
jaśniejszy Pan nie życzy sobie, aby ten pamiątko­
wy dzień był powodem uroczystych obchodów.
I  bez oficyalnych manifestacyj lojalności jest bo­
wiem Cesarz przekonany o trwałości węzła, jaki 
Go łączy z wiernemi ludami, które też 40-letni 
jubileusz rządów wielkodusznego Monarchy w myśl 
Jego intencyj bez zewnętrznych ostentacyj, ale 
z niemniejszą podniosłością serdecznych uczuć 
święcić będą, pomne tylu łask i dobrodziejstw, ja 
kie na nie z wysokości tronu w tym poważnym 
okresie czasu spłynęły.

Rozporządzenie ministra oświecenia, mocą któ­
rego profesorowie szkół średnich, będący posłami 
do Rady państwa, zostali uwolnieni na czas trwa­
nia mandatu poselskiego od pełnienia obowiązków 
nauczycielskich, omawiają żywo wszystkie dzień 
niki wiedeńskie. Nawet organa opozycyjne uznają 
czysto przedmiotową, pedagogiczno-dydaktyczną 
stronę tego zarządzenia, które nie naruszając usta­
wami zasadniczemi zapewnionego prawa biernego 
wyboru nauczycieli szkół średnich, pragnie uchy 
lić ze szkoły te szkodliwe następstwa, jakie ró 
wnoczesne wykonywanie mandatu poselskiego 
obowiązków nauczycielskich za sobą pociąga. Pra­
wo piastowania mandatu poselskiego przez nau­
czycieli szkół średnich nie zostało im odjętem 
przez czas trwania mandatu pobierają oni zupełną 
pensyę, a uwolnieni zostają tylko od obowiązku 
udzielania nauki, gdyż podczas posłowania nie 
mogą tego obowiązku tak spełniać, jak tego pań 
stwo w interesie młodzieży i szkoły wymagać 
musi. Rozporządzenie ministra oświecenia zakoj 
munikowanem zostało wszystkim Namiestnikom 
prezydentom rządu, jako przewodniczącym Rac 
szkolnych krajowych, a odnosi się ono do wszyst 
kich szkół średnich w Austryi, a więc obejmuje 
także posłów wszystkich narodowości i wszystkich 
odcieni politycznych. A więc zarówno Włoch Baz 
zanella, Słoweniec Szuklje, Polak X. Świeży, Czech 
Jahn i Kroat Borcie, wszyscy należący do wię 
kszości w Radzie państwa, jak i niemiecko-naro 
dowi posłowie Steinwender, Richter, Kraus, Fuss 
Bendel i Fiegl, zostają uwolnieni od pełnienia obo 
wiązków nauczycielskich.

Izba deputowanych Sejmu węgierskiego uehwa 
liła jednomyślnie i bez dyskusyi przedłużenie 
finansowej ugody z Kroacyą, tudzież wybór de 
putacyi regnikolarnej. Prowizoryum budżetowe 
przyjęto w trzeciem czytaniu, poczem rozwinęła 
się w dalszym ciągu dyskuśya nad monopolem 
tabacznym.

Sprawa Muzeum i narodowej galeryi węgier 
skiej, o której wczoraj donosiliśmy, spoczywa obe­
cnie w ręku komisyi śledczej, zostającej pod prze­
wodnictwem sekretarza stanu Berzewiczego. Kof 
miśya rozpoczęła swą czynność tern, iż przesłu­
chała najprzód posłów,. interpelujących w tej spra­
wie w Izbie ministra Treforta, t. j. Komlossy’ego 
i Polonyi’ego. Obaj słyszeli o rzekomych naduży­

ciach od rozmaitych osób, których nazwiska nie 
wymieniają. Konkretnych faktów nie zdołali przy­
toczyć. Polonyi wymienił także kilku dziennika­
rzy, którzy mu opowiadali o nieprawidłowościach 
w Muzeum. Wczoraj przesłuchiwała komisya dzien­
nikarzy, którzy mieli zeznać, iż o sprawie muze­
alnej otrzymali informacye od dyrektora Towa­
rzystwa św. Szczepana Tomasza Fussy.

Z Zagrzebia donoszą, iż umarł tamże były pre- 
ydent Sejmu kroackiego Kresticz.

Obecny parlament niemiecki jest rezultatem po­
płochu, jaki wznieciły obawy wojenne, spotęgo­
wane tendencyjnem powiększaniem ich przez rząd 
w celu zyskania uchwały septennatu wojskowego. 
Wybranym on też rzeczywiście został ad hoc je­
dynie, aby uchwalił septennat i zażegnał przez to 
możliwość wojny.

Wobec takiej swej genezy nie powinienby się 
parlament zapuszczać zbyt daleko w takich kie­
runkach ustawodawczych, o których wiedzieć mo­
że i wie dokładnie, że się z wolą przeważnej czę­
ści wyborców nie zgadzają. Tymczasem większość 
jego nietylko okazuje ciągłą gotowość służenia za 
iowolne narzędzie w przeprowadzeniu różnych faz 
systemu rządowego, ale pragnie nadto, nie mając 
widocznie nadziei, aby ponownie wybraną została, 
irzedłużyć byt swój zręcznie od narodu wyłu 
dzony.

Dowodem tego jest wniosek pp. Behra, Ben- 
nigsena i Helldorfa o zaprowadzenie pięcioletniego 
okresu ustawodawczego.

Zamiast trzech lat, na które obecna większość 
wybraną została i po których upływie znaczna jej 
część jużby się z krzesłami swemi poselskiemi 
nie zobaczyła, pragnie ona pozostać w Izbie lat 
pięć, aby ile możności zyskać czas do wytworze­
nia takiego stanu rzeczy, któryby szanse powrotu 
jej do Izby w przyszłych wyborach jakokolwiek 
zapewnił.

W sprawie ceł zbożowych przypuszczano po 
wszechnic w Berlinie, że wniosek rządowy_ ode 
słanym będzie do komisyi, z czego, jeśli nie zu­
pełne odrzucenie go, to przynajmniej znaczna mo 
dyfikaeya wysokości ceł wyniknąć może.

GreVy, którego dotychczas zmuszały do dymi- 
syi tylko natarczywość dziennikarskich zaczepek 
i brak możności złożenia nowego ministerstwa, 
zrobił w mylnem przypuszczeniu, że się ŵ  osta 
tniej chwili sytuacya na jego korzyść zmieniła, 
bardzo niefortunną próbę pozostania w swem u 
rzędowaniu, bo się w dodatku do swych dotych 
czasowych upokorzeń doczekał wyraźnej manife 
stacyi obu Izb, że dymiśyi jego, a przynajmniej 
zawiadomienia, że się do niej poda, oczekują 
w którym, to celu obie Izby odraczały się we 
czwartek po dwa razy w odstępach dwugodzin 
nych.

Uwaga Grevego, .„że nie on, ale Izba wytwo 
rzyła obecną sytuacyę i że wobec historyi wzią|ć 
będzie musiała na siebie odpowiedzialność^ nie 
zmieni, chwilowo przynajmniej, w niczem stanu 
rzeczy na jego korzyść.

Przebieg całego wydarzenia był następujący 
Obawa, aby Ferry nie został następcą Grevego, 
spowodowała pewną część deputowanych lewicy 
udać się do prezydenta z naleganiem, aby pozo 
stał. Grćvy nie rozważył sobie, że zastosowanie 
się do życzeń ludzi takiej barwy, do których rzę 
du i Deroulóde należał, skompromituje go raczej 
w oczach reszty stronnictw obu Izb, niż mu do

pomoże i zaczął się zbyt optymistycznie zapatry­
wać na możność zmiany sytuacyi. _ <

Nie wydając się z swym zamiarem przed mini­
strami, uprosił najpierw Rouviera, aby pozostał. 
Rouvier, który sądził, że mu chodzi o to jedyn e, 
aby w chwili, kiedy nie będzie władzy prezyden­
ta, istniała p r z y n a j m n i e j  powaga władzy rządowej,
irzystał na to i cofnięcie dymiśyi gabinetu ogło­
szone zostało nawet przez dziennik urzędowy. _

Gróvemu zdawało się teraz już, Jakoby się 
wśród rzeczywiście zmienionej sytuacyi znajdował. 
Miał znów rząd, co mogło zaimponować, pewna 
część deputowanych nalegała na niego, aby po­
został, co mogło stać się przykładem do naśla­
dowania.

Kiedy więc Izby zebrały się we czwartek w celu 
odebrania orędzia Grevego i jednocześnie oczeki­
wanej dymiśyi, oświadczył Rouvierowi, że dziś 
jeszcze orędzia nie pośle. Rouvier zjawił się z tą 
wiadomością w Izbie, ale zarazem z oświadcze­
niem, że skutkiem takiej decyzyi Grevego gabi­
net podał się ponownie do dymiśyi.

Reszta znaną już jest z telegramów wczoraj­
szych. Izba deputowanych odroczyła posiedzenie 
swe najpierw do czwartej w oczekiwaniu, że się 
Grćvy inaczej namyśli, a gdy po ponownem ze­
braniu się Izby nie nadeszło jeszcze zadąwalnia- 
ce ją  oświadczenie prezydenta, odroczyła znów 
swe posiedzenie do godziny szóstej.

To samo uczynił Senat.
W Izbie deputowanych uchwaloną została re 

zolucya: „Izba w oczekiwaniu zapowiedzianego za 
wiadomienia Prezydenta odracza się do godziny 
szóstej.1'

O godzinie 6tej zjawił się w Izbie Rouvier i 
oświadczył:

„Rząd oznajmił Prezydentowi Rzeczypospolitej, 
co zaszło w Izbie i Senacie, tudzież treść powzię­
tej w Izbie rczolucyi.

„Prezydent, który nigdy nie miał zamiaru po­
zostawania w zatargu z ciałami ustawodawczemi, 
zawiadomi jutro kraj orędziem o swych postano­
wieniach.

„Wobec takiego zwrotu rzeczy, postanowił też 
i gabinet cofnąć podanie swe do dymiśyi.11

Na wniosek Rouviera odroczyła Izba swe po 
siedzenie do piątku.

Wniosek dep. Basły: „aby Izba ogłosiła się nie­
ustającą,11 odrzucono.

Podług ostatnich wiadomości, jakie mamy poc 
ręką w chwili, kiedy to piszemy, udzielił Gróvy 
w piątek przed południem ministrom treść swego 
orędzia i przesłał je Prezesom Senatu i Izby de­
putowanych.

We czwartek otwarte zostały Kortezy hiszpań 
skie. Mowa tronowa zaznacza serdeczne stosunki 
ze wszystkiemi mocarstwami i z Papieżem. Po 
trąca dalej o sprawy Marokka i kolonij hisz 
pańskich.

Sejm krajowy.
(5-te posiedzenie).

L w ó w  2 grudnia.

Dzisiejsze posiedzenie zagaił JE. Marszałek kra 
jowy o godzinie 11 minut 30 przed południem 
zakomunikował Izbie pisma: JE. biskupa krakow 
skiego X. Dunajewskiego, tudzież biskupa prze

myskiego X. Stupnickiego, usprawiedliwiające nie­
obecność na Sejmie z powodu ważnych zajęć dye- 
cezyalnych. Posłowi X. Buchwaldowi udzieliła Izba 
10-dniowego urlopu. Dalej zakomunikował Izbie 
p. Marszałek, że ukonstytuowała się komiśya po­
datkowa, wybierając p. Hausnera przewodniczą­
cym, p. Jaworskiego zastępcą przewodniczącego, 
a p. Chamca sekretarzem. Z przedłożeń rządowych 
wpłynęło zamknięcie rachunków funduszów^ inde- 
mnizacyjnych Galicyi wschodniej i zachodniej tu­
dzież W. Ks. Krakowskiego za rok 1886.

Na dzisiejsze posiedzenie przybyli JE. Ludwik 
ir. Wodzicki i JE. Adam ks. Sapieha.

Wpłynęło znowu 115 nowych petycyj. Pochodzą 
one przeważnie od osób prywatnych, głównie nau­
czycieli szkół ludowych, o zapomogi, remuneracye, 
polepszenie płac i t. d. Wszystkie te petycye prze­
kazano właściwym komisyom; wyliczamy tylko 
ważniejsze petycye, przekazane komisyom, a mia­
nowicie :

Komisyi a d m i n i s t r a c y j n e j :  Petycye Wy 
działów powiatowych w Czortkowie, Skałacie, Tłu 
maczu, Jarosławiu, Kossowie, tudzież zwierzchności 
gminnej w Zaleszczykach o podwyższenie wyna 
grodzenia za dostarczone z urzędu podwody. Wy­
działu powiatowego w Cieszanowie o zakładanie 
i utrzymywanie powszechnych zakładów dla nie­
uleczalnych chorych.

Komisyi s zkol ne j . "  Głównego zarządu Towa 
rzystwa pedagogicznego w sprawie zmiany para 
grafów 15, 18 i 43 ustawy krajowej z d. 2 maja 
1873 r. co do użycia kar za nieposyłanie dzieci 
do szkoły, dalej o przyjęcie _ wniosków ankiety 
szkolnej w sprawie ustanowienia dodatków pięcio 
letnich po 50 złr. dla nauczycieli. Zarządu od 
działu Towarzystwa pedagogicznego w Przemyślu 
o uchwalenie pięcioletnich dodatków po 50 złr. 
dla nauczycieli. Rad szkolnych miejscowych w Ku­
ryłówce , Mikłaszowie, Strzeliskach nowych, Ula­
nowie, Żabokrukach, Trubuchowcach, Posieczu 
Jaryczowie nowym, Kołaczycach i we Frysztaku 
dalej Rady szkolnej okręgowej w Przemyślu i za 
rządu szkół pospolitych w Krakowie o podwyż 
szenie płac, albo o przyznanie remuneracyj i za­
pomóg nauczycielom szkół ludowych.

Komisyi b u d ż e t o w e j :  Głównego zarządu To 
warzystwa pedagogicznego o pozostawienie do­
tychczasowej subwencyi 500 złr. na wydawnictwo 
czasopisma Szkoła. Przełożonej konwentu PP. Sa- 
kramentek we Lwowie o subwencyę na budowę 
kościoła. Komitetu internatu św. Jozafata we Lwo­
wie o subwencyę 3,890 złr. na dobudowanie sali. 
Stowarzyszenia ^Gwiazda11 w Przemyślu o sub­
wencyę na budowę własnego domu. Wydziału kra­
kowskiego Towarzystwa oświaty ludowej o sub­
wencyę na cele Towarzystwa. Komitetu parafialne­
go w Ubertynie o zapomogę 500 złr. na wewnę­
trzne urządzenie cerkwi. Wydziału Towarzystwa 
im. Kaczkowskiego o zapomogę. Dyrekcyi szkoły 
weterynaryi we Lwowie o preliminowanie w bu­
dżecie krajowym kwoty na stypendya dla uczniów 
szkoły weterynaryi. Towarzystwa nauczycieli szkół 
wyższych o subwencyę na wydawnictwo czasopi­
sma Muzeum. Klasztoru PP. Benedyktynek w Prze­
myślu o subwencyę dla szkoły; X. Dra Bukow­
skiego, proboszcza'kościoła św. Anny w Krako 
wie, o zasiłek na dokończenie restauracyi tego ko 
ścioła. Komitetu kolonii leczniczej w Rymanowie 
o subwencyę.

Komisyi p r a w n i c z e j :  Towarzystwa politechni 
cznego we Lwowie o przyznanie technikom pra 
wa wyborczego z tytułu osobistej kwalifikacyi

Gmin: Zbylitowska góra, Zgłobice, Dąbrówka m- 
fułacka Swierczków, Koszyce wielkie i małe o 
zmianę ustawy postępowania sądowego w spra­
wach spornych, opiekuńczych i spadkowych.

Komisyi g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e g o :  to ­
warzystwa politechnicznego we Lwowie o zmianę 
8 5 statutu komisyi krajowej dla spraw przemy­
słu domowego i rękodzielniczego. Wydziału po­
wiatowego w Nowym Targu o zakupno dóbr Zako- 
pańskich na rzecz kraju. Wydziału powiatowego 
w Śniatynie w sprawie uprawy tytoniu w wscho- 
dnio-południowej części Galicyi. ,

Komisyi d r o g o w e j :  Wydziału powiatowego 
w Nowym Targu co do uznania drogi Nowotar- 
sko-Zakopańskiej za drogę krajową i o Przef°że' 
nie drogi krajowej z Nowego Targu do Chabów* 
ki. Zarządu drogowego w Łyścu o uwolnienie oa 
prestacyi drogowej na rok 1887. Gmin, obszarów 
dworskich, duchowieństwa i przemysłowców w po­
wiatach Wadowickim i Myślenickim o przemianę 
drogi gminnej Zembrzycko-Biertowskiej na drogę 
crajową. Mieszkańców 15 gmin powiatu Łańcuc­
kiego i Wydziału Rady powiatowej w Kamionce 
strumiłowej o zmianę ustawy drogowej. _

Komisyi p e t y c y j n e j :  Gminy Stasiówka, o 
zwolnienie od mesznego probostwu w Gummskacb 
^ox. Pogorzelców miasta Sassowa o zapomogę 
w kwocie 6.000 złr. i o usunięcie wpływów gmi­
nie szkodliwych. .

Komisyi a s e k u r a c y j n e j :  Wydziałów po­
wiatowych w Skałacie, Tłumaczu, Kołomyi i KosW l a l U  W  j  ULI W  ^

sowie, w sprawie przymusowej asekuracyi budyn­
ków włościańskich. ,

Komisyi g m i n n e j :  Reprezentacyi miasta r  od- 
górza w sprawie przekazania pewnych czynności 
policyi miejscowej ekspozyturze policyi rządowej 
i uregulowanie czynności policyi między temi wła­
dzami. Wydziałów Rad powiatowych w Kołomyi 
i Sokalu, w sprawie nowelji do ustawy o ściąga­
niu zaległości kas pożyczkowych gminnych w dro­
dze egzekucyi politycznej. t

Komisyi g ó r n i c z e j :  Wł. Chmielowskiego i 
M. Michniewicza o zwrotną subwencyę na roz­
szerzenie kopalni ropy naftowej w Korczynie. ^

Między pos. hr. G o l e j e w s k i m  a pos. Stani­
sławem br. Ba de n i m wywiązała się dłuższa 
kontrowersya na temat przydzielania petycyj komi­
sy i petycyjnej. Hr. G o l e j e w s k i  upraszał JE. 
p. Marszałka, ażeby komisyi petycyjnej przydzielał 
więcej niż dotychczas petycyj; stan bowiem jest 
taki, że z dotychczas wniesionych 250 petycyj 
przypisano komisyi petycyjnej zaledwie 7. Sza- 
nowny mówca mniema, że powodem tego jest 
St. hr. Badeni, który przydziela petycye poszcze­
gólnym komisyom, na co odpowiada hr. Badem, 
że twierdzenie to jest mylne, albowiem w r. b. 
nie zajmuje się przydzielaniem petycyj.

Z porządku dziennego przekazała Izba w pierw- 
szem czytaniu: Sprawozdanie Wydziału krajowe- 
wego w przedmiocie utworzenia jedno-miliono- 
wego stałego funduszu na bezprocentowe pożyczki 
dla gmin, na budowę koszar dla wojska, komisyi 
administracyjnej, a sprawozdanie Wydziału krajo­
wego w przedmiocie reformy ustawodawstwa gmin­
nego, komisyi gminnej.

Gminie Olszanki, w powiecie rawskim, zezwo­
liła Izba na pobór 75 prc. dodatków do podatków
bezpośrednich. .

Sprawozdanie Wydziału krajowego w przedmio­
cie spraw górniczych przekazała Izba w pierw- 
szem czytaniu, komisyi gminnej._ Sprawozdanie 
melioracyjne, tudzież sprawozdanie z czynności

Aleksander Michałowski
i

Tymoteusz Adamowski,
Nie liczny zastęp muzyków reprezentuje naszą 

sztukę, a gdybyśmy chcieli porównać ich pod 
względem liczebnym z Niemcami, dysproporeya 
okazałaby się potworną.

Tam ilość, żeby już tak nazwać, konsumentów 
jest tak wielką, że każda drobna mieścina jest 
w stanie dać zajęcie kilku dobrym muzykom. 
Konserwatorya i szkoły prywatne puszczają rok 
rocznie w obieg niezliczoną ilość śpiewaków, śpie­
waczek, pianistów, skrzypków, kapelmistrzów itp., 
a wszystko to jakoś się potem mieści i znajduje 
kawałek chleba. Czy jednak to nadzwyczajne roz­
powszechnienie jest dowodem postępu, to inna 
kwestya. Wśród tej prawdziwej masy wirtuozów 
ukazuje się tylko tu i owdzie prawdziwy talent, 
a gdybyśmy zaczęli dochodzić istotnej narodowo­
ści, pokazałoby się, że i ten wyjątkowy talent 
nie zawsze do Niemców należy.

Wśród mnóstwa kompozytorów widać najroz­
maitsze tendeneye, bogactwo aparatu, środków, 
wyborną szkolę, opanowanie wszystkich form; ale 
talentów wielkich, a tem mniej geniuszów, brak zu­
pełny. Wśród tego pewnego zastoju potworzyły 
się rozmaite stronictwa, bo brak człowieka, który­
by wyrósł ponad wszystkich i nakazał uszano­
wanie^ któryby porwał, rozentuzyazmował czemś 
świeżem, nowem i potężnem. W końcu sarnią Niemcy 
sprzykrzyli się sobie, a to pewne znudzenie wpły­
nęło na większe zajęcie się produkeyami talentów 
obcych. Skandynawia i Słowiańszczyzna poczęły 
ich zajmować i mówiąc szczerze zajmują ich da­
leko więcej, niż w istocie rzecz sama na to za­
sługuje. Prawdziwych talentów tam należy szukać, 
twierdzą Niemcy, tam, gdzie przy małych środ­
kach, wobec braku dobrej szkoły i trądycyi tejże, 
talent sam się wyrabia, sam sobie wszystko stwa­
rza, łamie trudności i zwycięża. Pod tym wzglę­
dem mają oni najzupełniejszą słuszność. Gdybyś­
my chcieli porównać warunki naszych muzyków 
z warunkami, w jakich żyją Niemcy, pokazałoby 
się, że ostatni mają na zawołanie wszystko, pierw­
szym zbywa nieraz na najgłówniejszych potrze-

jach. Niemiec po ukończeniu szkoły oddycha jak- 
najlepszą atmosferą muzyczną, słyszy nieustannie 
dobre wzory, słyszeć może prawie bez kosztów 
jaknajlepszą muzykę, czy mieszka w Wiedniu, 
w Berlinie, w Crefeld, lub w Eisenach. Każdy 
jego utwór pochwycą stowarzyszenia, wykonają, 
wykażą błędy, pouczą i zachęcą.

U nas młody człowiek wraca z zagranicy i wi­
dzi jedyną Warszawę, gdzie jeszcze na szerszej 
niby arenie działać może, gdzie usłyszy wszyst­
kich głośniejszych artystów, gdzie znajdzie operę 
i orkiestrę dobrą, gdzie w końcu będzie mógł 
utrzymywać się jako tako z biegiem postępu. Po 
za Warszawą nic, zgoła nic, i jeżeli nie znajdzie 
w sobie tyle materyału, tyle zapału, by iść na­
przód, to z pewnością nie znajdzie on zachęty 
w tem, co go otacza.

W tem te'ż należy szukać poniekąd wyższości 
naszych talentów, że wobec tak małych środków 
umieją wydobyć się na wierzch i na wysokości 
utrzymać. W tem też należy szukać przyczyny, 
dlaczego u nas talenta wykonawcze wyżej stoją 
od talentów twórczych. Nasi kompozytorowie ma­
ją nierównie większe trudności do zwalczenia. 
W pierwszym rzędzie idzie tu o trudność wyko­
nania. Jeśli to jest opera, trudności są prawie 
nie 8do pokonania, bo oprócz Warszawy, żadne 
inne‘ miasto polskie nie jest w stanie przedstawić 
dobrze większego dzieła, a jeżli je przedstawi, 
to z takiemi trudnościami i z tak wielkim zacho­
dem, że o utrzymaniu stałem na repertoarze mo­
wy być nie może. Rzecz więc cała staje się tyl­
ko chwilową racą, która, narobiwszy hałasu, upa­
da. Dla kompozytora nie jest to ani pociechą, 
ani zachętą, a myśl o nowych trudnościach napełnia 
go obawą. Krytyka, jaką słyszy, jest równie do­
rywczą i gorączkową, zachowanie się publiczności 
zdradzające brak wprawy i znajomości rzeczy. 
Uwertury, kantaty, symfonie, również drzemią na 
biórkach kompozytorów, bo w kraju^ niema sto­
warzyszeń, któreby mogły częściej i sumiennie 
je wykonać. Drobne więc tylko utwory mogą zna 
leść wziętość i uznanie, tem większe, jeżli sam 
kompozytor będzie umiał je wykonać.

Brak zachęty, brak wszechstronnego ruchu mu 
zycznego, brak wytrawnej publiczności, któraby 
umiała przyjąć lub odtrącić, stanowią te kardynal­
ne przeszkody dla kompozytora. Jeśli on więc nie 
posiada tak głębokiego przeświadczenia o kierun 
ku jeśli nie posiada tyle zasobów, iżby mógł pra

cować bez bodźca, dzieła jego będą miały obok 
wad mechanicznych, cechę chwiejności.

Nierównie korzystniejsze warunki mają nasi 
polscy wirtuozi, a jakkolwiek to wszystko, do cze­
go dochodzą, w większej części sami sobie za­
wdzięczają, to przecież łatwość popisania się i za­
interesowania szerszych kół dodaje bodźca, pou- 

i oryentuje. Pod tym względem zdołaliśmy 
zdobyć uznanie zagranicą, co więcej, usposobić 
z góry dobrze świat muzykalny dla polskiego na­
zwiska , a jeżeli Niemcy uważają nas za naród* 
rosiadający wybitne zdolności muzykalne, to za­
wdzięczamy opinię tę, z wyjątkiem Chopina, prze­
ważnie naszym wirtuozom. Był czas, nie dalej, jak 
przed kilku laty, że na najznakomitszych akade­
miach wyliczano nazwiska polskie, jako koryfeu­
szów tych instytucyj, bo Zarębskiego w Brukseli, 
Kotka w Berlinie, Brodzkiego w Lipsku, Smietań- 
skiego w Wiedniu. Z tych umarło trzech w cią 
gu jednego roku, a pozostał jedyny Brodzki. — 
W chwili, gdy dogorywał Zarębski, w całem mieście 
mówiono i pisano o ciężkiej stracie, jaka grozi kra­
jowi i szkole. Kotek miał w Berlinie taką sławę, 
że Joachim oddawał mu swoich uczniów, by prze­
jęli niektóre niezrównane zalety tego wielkiego 
polskiego skrzypka. Śmietańskiego wszyscy zna­
liśmy, a znaczenie i wziętość, jaką miał w Wie­
dniu, dolatywały do nas częstem echem. Przebie 
gnijmy nazwiska żyjących artystów, a znajdziemy 
w niewielkiej liczbie same pierwszorzędne siły.— 
Zpomiędzy skrzypków prym trzyma Barcewicz 
Brodzki, następnie Tymoteusz Adamowski, pomię­
dzy śpiewakami Kochańska, Mierzwiński i Reszke, 
pomiędzy pianistami Michałowski, Paderewski, Ja- 
notówna i genialny dziesięcioletni Józio Hoffmann.

Pojutrze, t. j. w poniedziałek będzie miała pu­
bliczność nasza sposobność usłyszenia Michałow­
skiego i Tymoteusza Adamowskiego.

Pierwszy znany jest nam bardzo dobrze, a pu­
bliczność krakowska darzy go zawsze takiem po 
wszechnem uznaniem, że zdawało mi się zbyte 
cznem rozwodzić się nad jego talentem. Ale ochota 
bierze pomówić o tym artyście i spróbować po­
stawić go w świetle wlaściwem ze względu na 
stanowisko, jakie zajmuje w sztuce.

Skromuy, nieprzedsiębiorczy a przedewszystkiem 
nierzutny, należy Michałowski do rzędu tych lu­
dzi, którzy w zamiłowaniu i w zapale dla sztuki 
zapominają o wszystkiem innem. Jak zbierać lau- 
ry, jak zyskać r o z g ł o s  i uznanie, jakiemi drogami |

chodzić, by zyskać wziętość, to są kwestye, nad 
któremi nie myślą, bo sztuka zaabsorbowała ich 
najzupełniej.— Dawnemi czasy spotykać można 
syło często podobne typy, dokąd ludzie nie we­
szli na drogę pracy gorączkowej, zdawkowej, do­
pominającej się natrętnie o uznanie; ale dziś 
wobec rozwielmożnionej reklamy, śrubującej mier­
noty do wysokości, wobec powszechnie przyjętego 
zwyczaju zajmowania nieustannie własną osobą 
jak najszersze kółą, ludzie tacy należą do w y­
jątków.

To prawda, że ta niepraktyczność mści się na 
nieb niejednokrotnie. Talent ich podany jest nie­
raz w wątpliwość, ho nie pisały o nim dzienniki 
zagraniczne; publiczność nie obdarza tak gorącemi 
oklaskami, bo ani Paryż, ani Londyn nie usank- 
cyonował go — prowincyonalni krytycy ostrzą swe 
pióra, szukając dziury na całem; ale J e s t jedno, 
co przynosi największą pociechę, to jest uczucie 
pewności i najgłębszego przeświadczenia, że to, 
co się przy talencie spokojną a wytrwałą pracą 
zdobyło, stoi nierównie wyżej od roboty zdawko­
wej i na chwilowe powodzenie obliczonej, że jest 
nierównie wszechstronniejszem i artystycznem. 
Słuchając gry Michałowskiego, nasuwa się prze­
dewszystkiem uwaga, że to pianista, który pra­
cował spokojnie, którego kwestya gustu publiczno­
ści nie bałamuciła, który nieustannie widział swoje 
wady i pracował nad ich usunięciem, zamiast u- 
pajać się powodzeniem; który postawił ideał swój 
tak wysoko, iż dosięgnąć go nie jest w stanie. _ 

Ideał Michałowskiego stanowi możliwe wykoń­
czenie techniczne, obok najpiękniejszego dźwięku 
instrumentu. Technika i barwa, oto najgłówniejsze 
jego zalety. Pod względem prostego mechanizmu 
stoi on niżej od Pachmana, ale przewyższa go 
pięknością uderzenia; pod względem barwy jest 
od Grunfelda o wiele wszechstronniejszym. Grttn- 
feld szermierzy pewnemi gatunkami uderzenia, 
które ograniczają się wyłącznie na „portamento11®! 
gromadne tony wychodzą tam z czystością mocno 
nieraz podejrzaną, załamywane figury nie mają 
równości i jednolitego dźwięku, lewa ręka niê  po­
siada tej subtelności co prawa. U Michałowskiego 
stanowią właśnie największą_ forsę biegniki, a 
przejrzystość i prześliczny dźwięk w najzawilszych 
momentach stanowią największą zaletę tej gry. 
Siła, zapał i umiejętność traktowania szerokiemi 
lukami nie leży w ‘naturze tej gry i leżeć nie mo­
że, bo cechą artystów tego rodzaju, jak Micha­

łowski, jest umiarkowanie, wypływające z dążno­
ści do jaknajwiększej precyzyi. U artystów] jak 
Rubinstein, ręka podąża za niemi; u artystów, jak 
Michałowski, oni idą za ręką. Pierwsi lecą na­
przód, choćby zmiażdżyli przed sobą me jedno; 
drudzy igrają, bawią się, zachwycają pięknością 
barw i szelestem kaskad. Pierwsi tô  tytani, któ­
rzy nas porywają za sobą, napełniając czasem 
strachem, mało tam miejsca dla humoru, a nawet 
najtkliwsze uczucie kryje w sobie jakby groźbę; 
drudzy pozwalają nam słuchać spokojnie, jakby 
wśród wodotrysków, gdzie lada silniejszy szmer 
zwraca naszą uwagę, roztaczają przed nami bo­
gate barwy, koją i kołyszą. Muzyka klasyczna, to 
nie jest pole właściwe Michałowskiemu, gdzie me 
należy szukać ale pojąć, nie rozdrabniać ale ogar­
nąć, nie wykonywać ale opanować.

Michałowski jest znakomitym wykonawcą wiel­
kich dzieł Chopina, wielu utworów drobniejszych 
Szumana, Liszta i całego zastępu kompozytorów 
najnowszych. Wielom z tych utworów nadał on 
dźwięk osobny, uroczy i prawdziwie niezrównany. 
Nigdy ręka jego nie atjakuje instrumentu w spo­
sób brutalny, jego forte jest pełne elastyczności, 
jego piano dochodzi do szmeru, wśród którego pa­
dają tony z zadziwiającą równością.

Tymoteusz Adamowski, skrzypek, kształcił się 
w Paryżu pod kierunkiem Massarta, a następnie 
udał się do Ameryki, gdzie został w Bostonie pro- 
feśorein konserwatoryum. Nigdy nie słyszałem go, 
nie mogę też ocenić tu jego g ry ; poprzestanę więc 
na wiadomościach, które dochodziły mnie w osta­
tnich latach. Pierwszą podróż artystyczną ze Stra- 
koszem odbył Adamowski po Ameryce, następnie 
odwiedzał często Anglię, gdzie zyskał niezwykłe 
uznanie. Słynny krytyk Eugel ocenia grę jego 
bardzo wysoko, stawiając przedewszystkiem na 
pierwszym planie bogactwo uczucia obok świetnej 
techniki. Występy zeszłoroczne w Warszawie po­
twierdziły w zupełności zdanie angielskiego kry-

Publiczność będzie miała sposobność przekona­
nia się o tych zaletach na koncercie, w którym 
weźmie rówmeńudział Józef Adamowski, tak za­
szczytnie wszystkim nam znany.

F r a n c i s z e k  B y l i c k i ,
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tyczących się krajowych szkół rolniczych w Du- 
blanach i folwarku dublaiskiego, odesłała do ko- 
misyi _ gospodarstwa krajowego, a sprawozdanie 
Wydziału krajowego w przedmiocie zaprowadze­
nia języka wykładowego ruskiego w klasach rów- ..„ _ .T----------------------------------------------------, .............................................................................. ™
d o k o m t v f ^ k K m Pa“ 8tW0Weg0 W Przemyśln’ Zgromadzenia Sióstr Miłosierdzia przy ulicy porozumieć się z Izbą, wznawia znów swe poda-lsłość podobnego zarządzenia leżałaby jak na dło-1 dmej ulicy, dzielnicy Peski. W ostatniej^ miejscm ' " ■’ I i!'*- nPor^ flkow a-1 niej do  ̂dymisyi (demonstracyjne oklaski z cen-1 ni, ale nadzieje pokładane co do Rosyi, a odno- wości przyszło pomiędzy policyą a uwięzionymi

go, sprawozdawcy sekcyi ekonomicznej, przyjmuje twiera posiedzenie; Rouyier wśród ciszy mówi: 
Bada do wiadomości i zatwierdza: a) budowę „Rząd zawiadamia Izbę, iż prezydent Rzeczypo- 
kauału w ulicy Basztowej kosztem 7,505 z łr.; b) Ispolitej doniósł rządowi, że zmienił swoje posta- 
uporządkowanie ulicy Zielonej kosztem 1,300 zlr. nowienie wydania orędzia. Wobec tego rząd, który 
c) wybrukowanie chodnika i ścieku przed realno- był cofnął swojąidym iśyę, aby w tern położeniu

Komentując wiadomość, że petersburski najwyższy Według listownych doniesień z Petersburga u- 
zarząd prasowy zakazał cyrkularzem wszystkim dało się tamtejszej policyi znów w ostatnich cza- 
dziennikom rosyjskim drukować artykuły, których sach wyśledzić dwie kryjówki tajemnych towa- 
tendencya jest przeciw Niemcom zwrócona, piszą rzvstw wraz z ich laboratoryum, jedną w ulicy 
półurzędowe berlińskie Pnlit. Nachrichten: Donio- dziesiątej, dzielnicy Wasili Ostrów, drugą w sió-

Pos. Me ru n  o w ic  z umotywował swój wnio- nie i zabrukowanie ulicy Basztowej przed realno- trum i lewicy).
7" *7 TY110  T* 7  i o  Atr m A n o r o  n  a  h» « ^  ̂ 7 ___ —  _! __„  n 1.  1 _ *__ T C\ i   ̂ 1 t -4 a  rf i w a  I « #sek, zmierzający do ustanowienia sądów gminnych, cią L. 211, kosztem 1,272 zlr. 72 cent. szące się do zerwania opinii publicznej z nieprzy- do gwałtownej utarczki.

R i c a r d  (prezes unii lewicy) wnosi odroczenie jaznemi ‘dla Niemiec tendencyami, zawiodły nas
Czytelnicy przypominają sobie zapewne artykuł
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Ć  I n!  Z 7 * niW ch wniosków traktowanych na tern Izby do 4 godziny (głos: dlaczego?). | nieraz i doprawdy nie można nikomu brać za złe,I
sadach prninnvch L ™ ? “I wmosek ^ e y i  pra-1 K s 1 ą ż ę d e L a r  o ch  e fo  u c au  1 d nie pojmuje | jeżeli kto nie chce uwierzyć podobnym gołosło-1 S irV G harles'a Dilkego o armii angielskiej, który

w swoim czasie w Fortnightly Review się pojawił 
i senzacyą wywołał. Wydany obecnie zeszyt tegoż

, , _ j  , . .  , ,  , I 7 1     j  i ' ------i w i  i v  i i  i  a  i w i u  j n u n  u  u u i  171 lj
że.) przez wnioskodawcę, ma się zająć Wydział żk  a, a brzmiący, jak  następuje: 1) „Podanie p. To- (wrzawa na lewicy)

raj owy i piojekt taki ma przedłożyć Sejmowi I masza Prylinskiego z dnia 25 stycznia 1887 r. o D o u y i l l e  M a i l l e f e u :  Szanuj pan Izbę! (gło
na naj lzszej sesyi. Co do formalnego traktowa- wynagrodzenie prac i wydatków około odbudowa- sy: nie my dajemy śmieszne widowisko),
ma tej sprawy wniósł p. Merunowicz przekazanie nia Sukiennic, nieobjętych kontraktem z dnia 25 ..............................................
jego wniosku komisy i gminnej, a Izba przyjęła marca 1876 r., przydziela się komisyi z siedmiu komu więc nie ubliżył.
ten wniosek formalny. [członków, mianowicie przewodniczącego, dwóch I L a r o c h e f o u c a u l d :  Nie zamierzałem oskar-1 których podburzający ton przeciw Niemcom wisto-1 ^
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nie możemy, czy podobne zarządzenie najwyższej    ^ ____  ̂ _   ̂~ 0„„
I władzy prasowej w takiej, jak donoszą, rozcią-1pjsma zawiera dalszy ciąg tegoż artykułu, który 

. • j  • i ■ ■ wydanem zostało. Zresztą po skutkach do- m0£e jest jeszcze ciekawszy od pierwszego artykułu
P r e z e s  I z b y :  Książę powiedział: m y — ni- piero poznamy to zarządzenie, przyezem zwrócimy Armia powiada Dilke, jest tak w całości, jak i
m i i  w iA d  n if t  n h l i * v ł  n . . ~ u ___:___ : n r . . . .  n r .  • ’ 1 -   . .

członków. naszą uwagę na  ̂ Grażdanina ̂ i Now. Wremia, I w szczegółach niedostateczną. W szczególności ma

pozostawiał życzenia.po myśli uchwały* zapadłej na IV posiedzeniu, czej i dwóch znawców złożonej, która zbada p re-lto  byłoby go niegodne (oklaski z prawicy), 
os  ̂ y ic lego. _ tensye p. Prylińskiego, złoży Radzie swe sprawo- C a z e a u :  Nic nam nie udzielono i doznalismyi i . n  • * a *ri
Komecjiosiedzenia godzinie 1 2  min. 3 0  z po-1 zdanie i przedstawi wnioski na jednem z najbliż- wielkiego rozczarowania (poruszenie). Położenie Nnrdd. Ally. Ztg  stwierdziwszy, jak  to już te -U yI. E ” 'Iltu ’ ffdy Niemcy podczas w_bnc ę c ia

skiej. Anglia, potrzebowała cały miesiąc czasu, 
ażeby zmobilizować korpus, potrzebny do okupa-

Piszą nam ze Lwowa d. 2 grudnia:

s y d e n t  F l o q i   ____
ski ,  Dr  W a r s c h a u e r  i Dr  S t y c z e ń .  Rada chwalić zawieszenie posiedzenia 
przeszła nad wnioskiem do porządku dziennego, zaś ministrów porozumieć się z prezydentem* Taki Iw zw.yhłej formie dostojnego gościa cesarza. W w y

□  Po posiedzeniu sejmowem zebrały się ko- umotywowaniu przez radcę Magistratu, p jest modus konstytucyjny (oklaski),
misye bankowa i drogowa dla rozdzielenia refe .̂ S z y m  k i e w i c z a ,  referenta sekcyi prawniczej, Wśród wrzawy posiedzenie się odracza na go . 
ratów. W komisyi bankowej objął p. Smarzewski ^ ada Przyi§ła następujący wniosek: Przyjmuje dzinę 4 tą. Powstaje chaos — jedni głoszą, że p ien ien ie, czy ma udzielić, czv też z i 
referat o zmianie statutu, p. Łubieński zaś o spra- do wiadomości w myśl art. XIV ustępu 6 przygotowane jest ministeryum Andrieux z* Bon- powodów odmówić żądanej audyencyi.“
TTTAnil r , T T 7 — J  * 1  1 * i t -i > I Ir A łir im  b r n  n n m  O k  n t  O O t        J  • I 1  ___________ • » /N 1 1 i i i • i

' brażacie nawet na chwile, że przygotowania te
,?i( — •

. p a d k u ' tym  znalazł się^on'"wobec'zaslczv tn eg o  oho -1aie *» P ™ ™ ?  nam  zwrócone?" W ojnę m iędzy  
. w iązku, zostaw ia jąc  cesarzow i ro sy jsk iem u  w olne ^ ° s y ą  a  A ng lią  uw aża  on za n ieun ikn ioną . „G  ó-

1 • •   jakichbadź wnv komenderujący w Indyach.“ pisze Dilke,
‘ „naśmiewa sie ze zdania, wygłaszanego przez 

niektórych nnblicystów, według którego można 
obronić Indye bez energicznych operaeyj ofen- 

S tan d a rd  w następujący snosób tłómaczy zwie- żywnych. Zgadza się on zê  mną w zdaniu, że

wozdaniu Wydziału krajowego o banku krajowym, kontraktu z dnia 25 listopada 1881 r. z przedsię- Mangerem; inni, że Goblet ma gotowy gabinet.—
W komisyi drogowej przydzielono nowelę doi^^rstw em  tramwaju zawartego, doniesienie dy- Zmianę postanowień Grevego tłumaczą: że nie 

ustawy o dojazdach kolejowych n. Jaworskiemu rpkeyi tramwaju, że od dnia 30 października chce on być strącony przez zakulisowe strzały — i . „ ..7 •• - » r - " - - . i  •• ’ »„a „ . . ł ł  p AO„- an: ' TTankazie
sprawozdanie z czynności dep. IV Wydziału kra- 1887 r - zaprowadziła abonament biletów jazdy i dopokąd Izba się nie oświadczy, on nie ustąpi. Spory ™ a  ZoZ«. Ztg. Zanim ks. Ferdynand Koburgsk, nie można zaa%^kowac Rosyi an na_ Kaukazie
ii.wno-n n   1 A„i_____ V IabonamenJ rlD ne7niAw L  1 L i / lu d a ł  się do Bułgaryi. zwrócił się dla w y c z e r p a n i a  ani w Azyi mniejszej, am od strony Persyi, ani

wszelkich środków do Cara, potępiając politykę I naw et, jak  niektórzy angielscy strategicy propo-
Battenberga i utyskując nad rozdziałem, zaszłym I nowali, od strony morza bałtyckiego.11 W końcu

jowego p; Dembowskiemu, a pefycye tak w esz łe |aLonaTnent dja uczniów, 
już , jak  i wpłynąć mające o zmianę noweli dro- 11 ~ ™ ^  ^
gowej, p. Czaykowskiemu.

W komisyi gospodarstwa krajowego, która s i ę |WDinski: 
również zaraz po posiedzeniu sejmowem zebrała, XT~

w grupach deputowanych tern żywsze, im wię- 
R. m. Dr Faustyn J a k u b o w s k i  w imieniu ksza zbiera się6 burza na ulicach. Biura Izby się 

sekcyi prawniczej uzasadnił obszernie następujące zgromadzają. Usposobienie przeciw Grevemu się
| wzmaga.

Grevy zawiadomił gabinet na seśyi ministeryal-1) Na podstawie ustawy krajowej z dnia 6
między Bulgaryą i mocarstwem, któremu zawdzię 
cza ona swój byt. Oświadczył, iż postanowił błę

powołuje on się na jenerała Robertsa, który o- 
świadczył, iż angielsko-rosyjska wojna, w której

dy przeszłości naprawić i przywrócić uczucia I będzie chodziło o posiadanie In d y j, w krótkimtoczyła się głównie dyskusya nad sprawozdaniem marca 187^ r- 27 dz. u. kraj. Rada miasta za- nej zrana: że wobec zmienionego położenia ża-1 y  . i - . . . . ■,
o niższych szkołach rolniczych, co do których r e - h r°wadzi z d. 1 lutego 1888 r. w gminie miasta dnego nie wyda orędzia, na co Rouvier mu o- daT nej '(DalnoŚAi. Są powody mniemania, iż pe- ozasie jest nieuniknioną.
f /in n n rn  A  w, a    T_ b *   1 • • I K Ir r\XX1 O TT frłn  /T unriirtw i Anrr 0 \  TT„ J   *  I l .  • _ J  * 1 W7n1 ,rrl ^ ^ ^ "

I O --------— • * ^ *u*uuin. I U io  J  w u u n i a   ̂ l ia  t»7 lll'U V lC l lilU ‘-'"'I • ■ • l i t-i i -i i  • ,

Krakowa Urząd rozjemczy. 2) Urząd rozjemczy świadczył, że wznowi podanie gabinetu o dymif Wni ™ a?!eJ,e ks. Ferdynanda, aby mu zapewnie
I o lr ln /lo  n łn  r> A „ 1 , __________  P  ’ n \  i r  • • I r7 • . ki . I HUT! VP. n "\71 n  A G r> ( l a r a  fu lr  G o lo n o  c ia  n e o n n  /xl i i A

ferować ma w Izbie p. Struszkiewicz. . , ______ — --- -   j   F«,,.uclu u uyuuri  . , ..  k, , , .  ,. . • , . , , , . , ,  , ,
Dalszy ciąg obrad komisyi szkolnej rozpocznie składa si§ z trzeck m?żów zaufania. 3) Meżowie sye. Zapewniano, że Grevy myślał o utworzeniu IP^ycnylnnscCara, tak dalecy sięposunęb, iż przed- Ks. Ferdynand Koburgski układa się z baronem 

się o godzinie 6 -te j; posiedzenie zaś klubu wło I ^ u fan ia  pełnić będą swe obowiązki bezpłatnie, nowego gabinetu i liczył w tern na unie lewicy 'V1 rosyJskie' kancelaryi państwowej dokumenta, Hirscbem o pożyczkę pod osobistą gwarancyą. — 
ściańskiego, o którego wczorajszych naradach już 4) Na k °szta urządzenia i utrzymania urzędu roz- Gdy sie to odbywało w Izbie gromadziły sje zawierające zachętę ze strony ks. Bismarka. oraz|H irsch żąda podpisu matki, księżnej Klementyny. 
 j  . . . i : — —  --------------  T,-3. i ‘ - kkk l ., ‘ • - - - - »  - J  - jego obietnicę cichego poparcia, jeżeli ks. Ferdy-wam donosiłem, naznaczone jest na niedzielę. I iemczego przeznacza Rada miejska na r. 1888 I tłumy przy weiściach do pałacu Bourbon od mo 

Wczoraj zebrał się na naradę klub środka; dla smTI§ 300  z}r- 5) Rada miejska przystąpi do wy- stu zgody. Widziano tam Deroulóda, Ludwikę Mi 
braku jednak dostatecznej liczby członków n i e |koru mężów zaufania w liczbie 30, których za- chel na czele młodzieży— krzyczano: vive Grevy!

proponujeSekeyaprawnicza,niemniejjvyb ierzeprze-1h has Grevy! vive Boulanger! czasem d Veau lapowzięto żadnej stanowczej uchwały. . .  , . - ,  , ----------  ̂    y« ,B01u u or,cm Mf| . ,  • . , , „  , , ,
Ponad oznaczony porządek dzienny załatwił Sejm I w°dmczącycb urzędu rozjemczego, a Prezydent m ia-\chamhre! Wychodzących posłów zaczepiano — I v uczf tlia Przeważnego obcego wpływu. Z dokn-| 

na dzisiejszem posiedzeniu, zgodnie z wnioskiem sta og-Iosi wynik wyborów. 6) Sekeya prawnicza wszystko w chaotyczny zamieniło sie wrzask Imentów miał Lar nabrać przekonania o dwulico-
’ ’    — I - - 1- -1 * ”  - * * ’ wosci ks. Bismarka, który w tym samym czasie

Inand i dalej zastosuje swoją politykę do oświad- 
Jczeń  br. Kalnokiego w kierunku wolnego i nie­

podległego rozwoju państw bałkańskich oraz wy-

członka Wydziału krajowego Dra Wereszezyńskiego I imhwali instrukcyą dla urzędów rozjemczych 
w pierwszem czytaniu sprawozdanie Wydziału kra- dla kinra teK°ż urzędu rozjemczego

ogłosi^ wynik wyborów. 6) Sekeya prawnicza | wszystko w chaotyczny zamieniło się wrzask.
Deronlede przemawiał do tłumów i zakończył:!

I« has Ferry! d bas les Prwsiens ! vive Grevy!-
jowego o popieraniu kultury krajowej na polu bu- Rada przyjęła wnioski po dyskusyi, w której I W ystąpiła polieya i zaczęła tłumy odsuwać — I zupę niej poi 
dowli wodnych, odsyłając je  do komisyi g o sp o d ar | wzięli udział r. m.: W e n t  z ł i Dr W a r  s c h a  u er. wrzawa, zgiełk, kułakowanie. nawet padają ran-l eKLvnan(*a- 
stwa krajowego. Prócz przytoczonych wniosków uchwaliła Rada n i , innych uprowadzają do więzienia. Stan ner-

Mojem zdaniem tak szczegółowo informowałem I przedstawione przez poszczególnych referentów wowy w Izbie wzmaga się na odgłos tego, eo sie 
czytelników waszych w ciągu roku o kwestyach | k redyty dodatkowe^ mianowicie: 1) kredyt dodat-1 dzieje na u licy— deputowani wybiegają na przed

oświadczył był urzędowo w Petersburgu, iż naj­
zupełniej potępia wstąpienie na tron bułgarski ks.

melioraeyi dotyczących, że streszczając dziś to kow.Y W k w°cie 548 złr. 37 cent. za dostawę szu- sionek, tłumy na nich napierają, musiano zam 
sprawozdanie, mimowolnie musiałbym się powtó-Uru * utrzymanie ścieżek iia nowym cmentarzu; jknąć główne drzwi wśród ścisku i p isku .— Gd3 
rzyć. Nadmienić winienem tvlko. że d o d a t k o w o 12) 425 złr. na utrzymanie i reparacye Sukiennie: Ferreiro uirzano. wołano: d l ’P.nn. T^Pmi l.p T̂ wiq

Koln. Z tg , broniąc się przeciw zarzutom 1 pro 
wokaeyom dzienników, powiada, że sfałszowane
1,-B.y i noty k ,. Bismarka mos .yby być pnbliko-1 ™  ^ ^
W f l n f t  r. V I  Ir A  '/.d 7 P 7 n 7 A  A n i ń m  c r r n r n ;  r t o ł i i k o n o i  i 1

rzyć. Nadmienić winienem tylko, że dodatkowo, 
do wstawionych już w preliminarz wydatków na 13)

^ ^ I w a n e  tylko za zezwoleniem strony oszukanej.
125 złr. na utrzymanie i reparacje Sukiennic; Ferrego ujrzano, wołano : d Veau Ferry le P m s-1 K reuz-Z tg  donosi, że toczą się rokowania,.ma- 
300 złr. na utrzymanie sierot umieszczonych | sien! Wreszcie nadciągła gwardva konna   od- na 0fi]? wyjednanie ewentualnego współdzia-

Kronika m iejscowa i zagraniczna.
S ftsJ sA w  3 grudnia.

—  P iękna u r o c z y s to ś ć  poświęcenia tutejszej cer­
kwi św. N orberta odbyła się dziś przed południem. 
Zabrała się na tę uroczystość cała tutejsza parafia ru ­
ska, niemniej garstka duchowieństwa i inteligencji 
rzymskiego wyznania. Poświęcenia dokonał proboszcz 
cerkwi św. N orberta X. Borsuk przy śpiewach li­
cznego chóru ruskiego. W  czasie nabożeństwa prze-

w pierwszoj części 
I swego przemówienia podniósł znaczenie dzisiejszego 
uroczystego święta Matki Boskiej według kalendarza 
ruskiego, drugą zaś część poświęcił uroczystości dzi-

lokalne budowle wodne Wydział krajowy uprasza u osób Prywatnych; 4) 25 złr. 96 cent. za roboty parto wreszcie tłumy ku Place de Bourgogne i na łania An^,n na morzu z akcy4 lądową mocarstw! . .  7 ’tQ w  otwarc;u odrestaurowanego domu Bo- 
jeszcze Sejm o przyznanie kredytu w łącznej kwo- murarskie dokonane w r. 1884 w szkole na Kle- most de la Concorde. Po raz pierwszy za rzeczy- hPrzymmrzonycb, gdyby takowe znalazły się w ko- \ ' i ’t/jry niedawno smutne wywierał wrażenie tak
cie 15,458 złr. na nastepujace roboty ochronne: Par/l1 i 6) 226 złr. 77 cent. na utrzymanie skwe- pospolitej ujrzano przed pałacem parlamentu dwa hm cznośd  odparcia ataku zewnętrznego. PodobneL  , o )  0?»k5a dnd»ń może-
) na regulacyę Raby pod ‘Stadnikami 813 złr.. rów w lllicy Dietla; 6) 504 złr. 26 cent. na za- szeregi gwardyi konnej. Z drugiej strony nikogo rokowan.ia toftZ4 si? z innem jeszcze mocarstwem, \ , ^  ■ —  - - - — 1 ------  -_i_-7 1 ■ , . 1 . . . _ • • ‘ tak , —   : ------------ ■ ' '6) na regulacyę Dunajca pod Wielogłowami 666 kuPno sprzętów szkolnych i reparacyę tychże; I nie wypuszczają z gmachu parlamentu, wszystkie, 

złr., pod Kurowem 975 złr., pod Czorsztynem złr. 75 cent. na nieprzewidziane wydatki wejścia obsadzone i nikt bez karty nie może wyjść n.irzal°hy się porwanem
1,075 zlr., pod Pralkowicami 3,667 złr.; c) n a r e - |okfdo eiU^ymania budynków miejskich. lani wejść. Porządek przywrócony na ulicach, g l szcze żelazne,
gulacyę Popradu pod Biegonicami 1,267 złr.; 11 Uchwalono^ też zezwolenie na kilka ekstabu-1tłumy się rozchodzą.

że państwo*, naruszające pokój europejski* 
ze wszech stron w kle-

Stronnictwo centrum katolickiego przygotowuje

był opuszczony i zaniedbany. Od siebie dodać może­
my, że odrestaurowanie cerkwi jest zasługą X. Bor­
suka, który nie szczędził w tej mierze zabiegów, by 
świątynię przywrócić do odpowiedniego dla niej s ta ­
nu. W spólne popłynęły składki na ten ceł i dzisiaj cer­
kiew przedstawia się bardzo poważnie. Pokry ta b la­

dł na regulacyę Sann pod Jabłonieą ruską 1,3001 czynszów ziemnych. Przy sprawie tej uza- Tymczasem Rouvier udał się do Grćvego, apy wniosek zniesienia ustawy przeciw Jezuitom. I ha zewnatrz wewnatrz cała odnowiona i pomalowa-
złr., pod Składem Solnym 4,150 zlr.; e) na r e g u - 1 nl  ̂ r \ B u c z k o w s k i  wnioski, aby do pod- go zawiadomić o zawieszeniu posiedzenia. Twier I ^ 18raa berlińskie zaprzeczają autentyczności ogło- n afczos^ ac Ołtarz główny przeniesiono na przeciwną 
lacyę Wisłoka pod Wiśniową 488 złr., pod Mar P ływ ania kwitów ekstabulacyjnych delegowała dzą, że Grćyy wezwał Flourensa do złożenia ga- Ĥ oneR° Prz.ez Pras  ̂ P ^y sk ą  listu posła niemiec 1
Irim r. Kn.K C/? H 1 1~v 1 l i AK i I K O/l Q n fO łU /l  o o fn  T7nr>K rr. k <1 k™ k k k   1______‘ I 1. * J Tl 1 1 t u  . i L . I Ir 1 P* O' TXT W 107111111 U O P a n o o n  AA Iro T?ai.ÓIkuszową 569 złr., i pod Dobrzeehowem 488 złr. ^ ada Prez.ydGnta miasta, przewodniczącego sekcyi binetu. Przed pałacem Elysće spokói.

Jakkolwiek przy tyra wniosku subwencyjnym I skarh°wej i jednego upoważnionego przez też | O godzinie 4-tei zbiera się znów Izba. 
nie zostały jeszcze dopełnione warunki, określone I ®ekcy®. cz ônka- Wniosek usuwa tę niedogodność,

kiego w Wiedniu, ks. Renssa, do ks. Ferdynanda 
Koburgskiego, w którym pierwszy imieniem swo- 
iego rządu zachęca, księcia do przyjęcia tronu-----------------   ,     .^. , . . .  Odczytano zawiadomienie: „Grćyy przyjął mi , - . . - - - - . . , w

zeszłoroczną uchwałą sejmową, gdyż Namiestni- niejednokrotnie strony czekać musiały przez nistrów następująeemi słowy: Ja  myślałem, że się I bułgarskiego^ zapewniając go ,jż  Niemcy sprzyjają,! u 
ctwo, przesyłając Wydziałowi krajowemu na dwa I dJllższy czas na kwity ekstabulacyine, gdy Rada winienem pożegnać z panami, tymczasem mówię I Penowi potajemnie i w swoim czasie poprą gol 
tygodnie przed zebraniem się Sejmu tylko samo n*e odbywała posiedzeń. Wniosek Rada przyjęła, wam: do widzenia! Jeśli chce Izba, abym się co!-1C7,ynn.’a' .
zestawienie potrzebnych kwot, nie udzieliło szcze-1 _ Zapewniła wreszcie Rada przyjęcie do gm inylfnął, to niech to niedwuznacznie wypowie. Potem . | Dzisiejsza N ational-Z tg  wyraża przekonanie, że

co zaszło w ostatnich dniach, nie sądzę, abym z Rumunią toczą się obecnie układy*, mające nagółowych projektów technicznych i kosztorysów k^ kunastu osobom na wniosek sekretarza Magi      , __ _____
wymienionych reguła cy j, postanowił Wydział kra- M ralu  p. P o l e d n i a k a, przedstawiony w imie-1 potrzebował ustąpić. Członkowie parlamentu ż ą - |ce û skompletowanie potrójnego przymierza,
jowy przedstawić Sejmowi wniosek na przyznanie n'.u sekcyi V- Osoby te są następujące: Teodor dają, abym został — dlajtego sądzę, iż dobrze
powyższych subwencyj w przypuszczeniu, że może I Oieszczykiewicz;, Wolf Kampel, Ludwik Kurpisz, | uczynię, zostaiąc.“
jeszcze w ciągu trwania sesyi sejmowej n a d e j d z i e  Dr Józef Milewski, X .  Seweryn Giergelewicz, Le 
dalsza relacya z uzasadnionem umotywowaniem °P°]d J aa Krzyżewski, Wolf Kliban. Ozyasz Gu
! X J  * _____________• I o o n in  M am T  k! \ \ T k.k« TT.’ Cli.  Hf •

stronę tej, po której stał dawniej i obecnie wzniesio­
no przed nim kamienne drzwi carskie, pięknie rzeźbio­
ne. Roboty wszystkie nie są jeszcze ukończone; gdy 
to nastąpi, poświęcimy osobną wzmiankę wewnętrzne- 

odrestaurowaniu cerkwi.
-  Z krakow skiej Rady p o w ia to w ej .  Podaje się 

do wiadomości wszystkim posiadaczom tabularnych 
dóbr ziemskich w tutejszym powiecie, uprawnionym 
do wyboru członka do reprezentacji pow iatow ej, że 
Namiestnictwo obwieszczeniem z dnia 28go listopada 
b. r. do L. 12,237 rozpisuje wybór uzupełniający

każdej pozycyi.

Rząd natychmiast podał się do dymissvi. Gdy 
| po pierwszej przerwie posiedzenia Rouvier zawia

N a tio n a l-Z tg  d o n o s i, że zgrom adzenie, k tó re  dw(5ch ^ " k ó w  Rady powiatowej w Krakowie z grupy 
się odbyło w  m ieszkan iu  hr. W a ld e rsee  i na k tó  większych posiadłości na dzień 28 grudnia 1887 r.

C _ 1 _ _ I TTT 1- X__  * 11- .. W, . n li lin Ita itti a  a  (TA.

Sprawy miejskie.
P o s i e d z e n i e  Rady m iejsk iej  dn ia  1 grudnia .

(Dokończenie.)
Z porządku dziennego uchwalono na onegdaj- 

szem posiedzeniu:
Radca Magistratu p. Z a w i ł o w s k i  imieniem 

połączonych sekcyj 
szkolnej i wojskowo-dobroczynnej, oraz imieniem

zwolanem  w >’hór ten odbędzie się w mieście Krakowie o go-rem był obecny ks. Wilhelm, nie był

Turlmski, Marya Miihleisen. odroczenia do godz. 6 -tej (wrzawa na lewicy 
Po załatwieniupomienionych snraw przy drzwiach spokój na prawicy). Prezydent stwierdza, że re 

otwartych, Rada przystąpiła do obrad poufnych zolucyę tę podpisało całe biuro lewicy (oklaski,

w tej sprawie. Chodzi tu o pokrycie deficytu ber 
lińskiej miśyi m iejskiej, w którym to celu prze 
szłego roku zajęła się małżonka ks. Wilhelma

nad sprawami osobistemi.

Sekeya szkolna Rady miejskiej udzieliła sekcyi

okrzyki: vive l< Republiquef).
Rezolucyę uchwalono kartkami 531 glosami 

przeciw 3. ~

urządzeniem bazaru, który 45,000 marek dochodu | dale ł ak 
przyniósł.

I w tym roku chciał ks. Wilhelm urządzić na

. | czej (ustawa z 12 sierpnia 1866 r. Nr. 21 Dz. u. kr.). 
J a n e r s ln a  D y r e l c y a  kolei K arola L ud w ika  wy-

corocznie, tak też i na rok 1888 roczne b i­
lety abonamentowe, które z uwzględnieniem nowo 
otwartej linii Dębica-Rozwadów, kosztują roczn ie: bi- 

|le t  I. klaśy 400 złr., bilet II. kl. 300 złr., zaś bilet ......      . . . ... . eH.cyi i  „i • o • ■ A • |fen  cel odpowiedni festyn. Gdy zamiar ten z po-T 01' “x‘-> M,“ * *“ •
ekonomicznej, prawniczej, 8karTłowej uchwalone wnioski budowy pięciu s z k ó ł J  wodu braku czasu nie Prey8zedł do skutku, p o - l IIL kk 200 złr- Bi,ety te wa4ne a ca-ej T” 1-1

  .....  pospolitych kosztem
interesowanej bezpośrednio sekcyi skarbowej, wnosi: lda funduszu. Z tego

359,000 z łn ,^ i e m  obmyślę- fa^nor^adek^uhR eziry '^  7rdar!ip°f P°Wid̂ âln°^ I y78*â a inyśl zwrócenia się w tej sprawie do znako- 
o powodu sekeya skarbowa! 'całycłT^Niemiec. W_ zebraniu' 6 na° którem I

dla obu kolei lokalnych Jarosław-Sokal i Dębica-Nad- 
brzezie-Rozwadów. Biletów rocznych na pojedyncze

a) Spłata kwoty 136,000 złr., nowziętej z ’fundu-1 wyraz^ a żvczcnic zwołania przez Prezydenta an I ” 11- ° I Kogel nie był obecny, wzięli udział ministrowie I Przestrzeme tejże kolei wydawać się me będzie,
szu pożyczkowego na odbudowanie Sukiennic, ma kie:ty> składającej się z członków wszystkich sek- / .  j .e  mL.i; Pie ci0 T/ h v  dostić W sennei'e PottkameL Dossier, prezydent Wedell-Piesdorf, je- ~  °cbo. , Z M ic k ie w ic z ? ,  urządzonego
nastąpić bez procentów i nie na podstawie jukie-UTL celem zastanowienia się, czy potrzeby miasta L p ’go]bieilie nl-ftmniei r tó .  J Pera,Py superintendent Braun, malarz August Hey- | P^zez 7 / T  '* ™

jutu 1 y j j  uyvx/JlVx /j VV1 1U11U 11 i5/iU VV1 p U / j J  “ I . O ------------------- -  — - , /  * -  • riii

'!k̂ e“l ? rZ,eoẐ L d]:?gi CZta,S’.^ ? oki d ^P°*y-|w L ;«S£ PLZ! di h a.ia: vive u Russie! vive Boulanger! vive Deron­
lede ! Tłumy rozpędzono.

cem grudnia 188T r. n a 7prźychód funduszu am or-1 sporisądzonych  ̂ wykazów funduszów miejskich, , ulicach zbiera się znów tłum około 30.000
4T7r»AATTi'r,AA.A T-tttik+.k 1 0  H f\~i „1,. OC I / „i. ~ X_______IW  fi 7. (*, 7. fi Tl f» Ś DI * fnnt1l1C 7n f/o lr lo  rlnTTTnO’/'V I J >

chodzić w pomoc potrzebom kościoła.
Wyraźnie przytem zaznaczono, że m iiya miej 

ska nie ma żadnej wybitnej barwy politycznej i
G abinet  a r c h e o lo g ic z n y  Uniwersytetu Jagielloń­

skiego, istniejący dotąd w „Collegium m ajus,“ roz-

1 u zy ią  Dęazie n a  sp ła tę  i «*“* . .uuuum u ou^ icum c. a  a-1 _  n „ r ł ,‘r „  r tA ffinniatów  talr uczucie patryo tyczne .
złr, funduszowi p o ż y c z k o - F § P U 'e Przedstawiono przez Budownictwo miejskie LisbPone j inni w lh ,', . Podniesiono dalej na tem zebraniu, że jedynym

tyzacyjnego kwota 18.791 złr. 3 5 '/ ,  et. stornuje w szczególności: funduszu zakładowego, pożyczko- L  • ^
się z tegoż funduszu i użytą będzie na spłatę | we^0’. amortyzacyjnego i funduszu Sukiennic. Na |
długu kwoty 136,000 
wemu.

Po objaśnieniu referenta, iż ostatecznie w tej . uuuuszcza
chwili pozostaje do spłacenia z kwoty 136,000 złr. ro ^ m ty c h  jak  najdalej idących miejskich urzą- K  wśród
• f i r l l r / y  o n m  o  A d. TTITA n\*%    1 ^  I d z f i T l .  I ł .P ,  7,1111  f i t  P.TT1 T l J ł r ę i f l w  ł i v ł n  l l f l f o t l  A W I o n i  A l r r v r v i i _ l  jr\ t • -r i  /

Gdy się Izba o 6 V2 po raz trzeci zebrała, już

nie należy  do żadnego s tronn ic tw a politycznego, P°cz§to przenosić do „Collegium novum. Zdaje s ię ,
■ - -- 1 że urządzenie tego zbioru w pięknych salach nowegoi, mięszaia się okrzyki vive i d bas Grevy, " , o ™ uu‘u “  : ,, . .

-  ^  quell malheur d’avoir un gendre i piosn’• leCZ ^  Całą ™  n 0 m ą JeSt Wlem0SC dla tronu 1

sporządzony wykaz potrzeb miasta, w szczególno-1 u ' iaUj  R °ckeforta witają okrzy-1 gkutecznym środkiem, ażeby zapobiedz anarch i- zwifJdzać nie może
Soi budynkćw, kanatów. b ru to w a i, ohodnikćw i f c '  L V I  ' ’  ........

gmachu nie skończy się przed początkiem Nowego 
roku —  przez grudzień więc Gabinetu publiczność

tylko suma 46,000 złr. — Rada przytoczone wnio-1 dzen. Rezultatem narady było ustanowienie komi- 
ski uchwaliła. „ c i

Na wniosek r. m. prof. Dra R o s e n b l a t t  a, 
przedstawiony imieniem sekcyi prawniczej, Rada 
uchwaliła: Wystawić Towarzystwu muzycznemu 
deklaracyę tej treści, że „Gmina miasta Krakowa 
oświadcza gotowość przyjęcia funduszu, jaki w ra­
zie rozwiązania Towarzystwa muzycznego pozo­
stanie po pokryciu jego zobowiązań i użyć go na 
cele Towarzystwa o tyle, o ile majątek, jaki gmi­
na ewentualnie odbierze, na to zezwoli i wystarczy."

nie dopuszcza do palS s B O T rb o n ;zw b a  rozcho-1 aZnI m tenden^ m teraźniejszości, jest• F H ’ I duchowe zaopiekowanie się wraz^materyalną po­
mocą. Na zebraniu tem podniesiono myśl zainte

syi, składającej się z 5 członków, która ma przed-Lm  ,7 ^ 7  L  l aJ /a PV  f  T  T ’ U l resowania wszystkich niemieckich ewangelików 
stawić niezbędne i n i n i e j s z e  potrzeb,. | ^ p S d z e ' i a ' - %«  - * * * ■

tycznym.
Wieczorem uwięziono Derouleda, Ludwikę Mi-

Z U n iw er sy te tu .  P. Witold R u b c z y ń s k i ,  ro ­
dem ze Lwowa, otrzymał wczoraj na tutejszym Uni­
wersytecie stopień Dra filozofii.

— Wyrób krajow y. Dotąd znaczne sumy za lalki, 
często bardzo brzydkie, szły od nas do rąk obcych. 
Obecnie i na tem polu wzmaga się u nas skuteczna 
konkureneya. Hasło do niej dała p. Miillerowa we 

Profesor Bergmann oświadczył dnia 30 listopa-1 Lwowiei a P°szła za jej przykładem p. Ewelina Za-ROZffiaitOŚel PafitVOZHa n w lŻ  nn'r,yv h prZyW,Ó<| ?dw- Tk™ y P o c ią g a ją  na da na klini nże bakcylb odkryte przez Scbeuer- bawska w Krakowie; obie te pracownie dały na Wy-
r m n 3 b i m - placu opery przed hote de Ville krzyki, śpiewy lena- nie po^ oduja choraby raka, albowiem po- staw« okazy swei Pracyi ł o w i c i e  pięknie wyko­

na bulwarach. Polieya tłumy rozpędza. • ■ - ■ . , •'3 . :1 v . . r v I — „ i,„„+;----- —  i„n,; w^rdw ro-
P r z e s i l e n ie  w e  Francyi.

Główne epizody w Izbie i na ulicy, jakie za-

wstała wskutek zaszczepienia tych bakcyli puchlina nane kostiumowane lalki według wiernych ^ z°rów ro­
nię zawiera znamion.* ustalonych przez mikrosko- żnych odłamów ludu polskiego. W ten sposób dziecko

___________________  Donoszą z Poznania: Komisya kolonizacyjna P,:.jne. badania ^ reh o w 3- PuchHna nadto nie wzma- M  pierwszych lat rozwija swoje poj-ecie na wzô .-ach
Na wniosek tegożsamego referenta w imieniu I szły 1 grudnia, streszczamy tutaj według aonie-1 traktuje o kupno dwóch posiadłości, Młynów i Gu- ga S1® z. Punktu środkowego ku obwodowi i roz:- ™ Z1“ yc > c° *yl o z T®™ kraio^Ca™°ucżciwa

j samej sekcyi prawniczej przedstawiony, Rada sień telegraficznych. towy, w powiecie pleszewskim i odolanowskim. sz<f za S1§ w rozmaitych kierunkach. Puchlina ta * P lla teeo ‘zwracamy w obecnej porze uwagę*
ihwaliła jednomyślnie: „Rada miasta uznając gor- Około godz. 1-szej po południu jakiś dzienni- Pisma tutejsze podają tę wiadomość z zastrzeże- w końcu, powstała wskutek zaszczepienia bakcyR* nr„rn‘ „:„ n Lhnwskiei (róa ul Szewskiej = T" 

liwe i skuteczne działanie p. Syndyka w pełnie- karz rozpuszcza wieść' po kurytarzach Izby, że niem. —  Tutejsze centralne Towarzystwo gospo- odkl'ytych przez Scheuerleną, jest podobną do pu- P ‘ < P- W v s t a w ie  dvnlomem
nil! obowiązków svndvkotn nmsi ™ o npłmpnip nro7vrlent rtr<w  Anfnoi i L i .  n ^ w 0i;in ehliny* wywołanej przez zaszczepienie baktervi. &‘enonsKiejj, atorej laim ua wysiawm ujrpwobowiązków syndykatu, prosi go o pełnienie prezydent Grćvy cofnął) dymiśye. Wrażenie było darczo-rolnicze uchwaliło zawezwać Koło polskie cbbny> wy wołanej przez zaszczepienie bakteryj, 

il t.vcbźA AhAwitizlrów “ a; Am n mi on a n-riir ---------------„i. _• a o „i o ™ ni o „ j . i , , . ---- :__ i   powodujących unicie. Prof. Bera-mann ma sam te-
uzna-

A Ani „• 1 .V¥la/-um e oyro jvoio poisiiie -d' '  h • p  ,  p  j :  nia odznaczone zostały.
w  I  L i ! 71! ? ° a r ,  CA.S,i . .  I p ° Pi er ał o p ro ' | r a z  S k f  p u c h l f n ę T a  p a lc u  I ~  Karol S k a r b e k  M ich a ło w sk i ,  obywatel ziemski,

nadal tychże obowiązków.
Następnie na wnioski motywowane dyrektora IW  Izbie pełno, w koło gmachu tłumy — wznoszą I jekt podwyższenia ceł zbożowych 

budownictwa miejskiego, p. N ie  d z i a ł k o  w s k ie - 's ię  okrzyki zadziwienia i oburzenia. Floquet o-
urodzony 1806 r. w Czernijowie, zmarł tu d. 1 b. m. 

I Wyprowadzenie zwłok nastąpiło dzisiaj.



—  Jan J ó z e f  J a s k ó ls k i ,  b. asystent przy Muzeum 
techn.-przem. krak., honorowy członokjweteranów wie­
deńskich, korektor drukarni uniw. Jagiellońskiego, uro­
dzony w Kaliszu w Królestwie Polskiem 1849 r., 
zmarł tu d. 2 grudnia b. r.

—  B o c h n ia  2 grudnia. {A. L. S.). Za inicyatywą 
X. Dra Grzegorzeka, proboszcza tutejszego, odbyło 
się dzisiaj sumptem i staraniem miejscowego Ducho­
wieństwa nabożeństwo żałobne za duszę nieśmiertel­
nej pamięci Adama Mickiewicza, w którem wzięły 
udział wszystkie szkoły męskie i żeńskie. We czwar­
tek d. 8 b m. urządza Czytelnia doroczny wieczór 
Mickiewiczowski w sali radnej Magistratu bocheńskiego.

—  W R z e s z o w i e  urządza dziś wieczór Kółko lite- 
racko-muzyczne wieczorek ku uczczeniu pamięci Ada­
ma Mickiewicza.

—- Najj. P a n i  wspólnie z Najd. Cesarzewiczową 
Stefanią i kilku innemi dostojnemi damami ofiarować 
ma Ojcu św. w upominku jubileuszowym koronkową 
albę, która w swoim rodzaju jest prawdziwem arcy­
dziełem i stanowić będzie na wystawie Watykańskiej 
niewątpliwie jak najchlubniejszy dowód rozwoju au- 
stryackiego przemysłu artystycznego. Nad wykonaniem 
tej alby podług rysunku radcy dworu profesora Stor- 
cka pracowało 70 robotnic przez dziewięć miesięcy. 
Wspaniały ten okaz wystawiony będzie przed wysła­
niem do Rzymu przez kilka dni w Muzeum austrya- 
ckiem w Wiedniu.

—  Z P a r y ż a  29 listopada. Dziś o godzinie lOej 
zrana odśpiewał w kościele de 1’Assumption mszę św. 
O. Witkowski, superior miśyi polskiej, na pamiątkę 
ofiar powstania 1830 r. X. kan. Szrester, jałmużnik 
PP. Wizytek w W ersalu, miał przy tej sposobności 
mowę żałobną. Tamberlick, panny Landi i Barków 
ska, oraz p. Styka, śpiewali podczas nabożeństwa.— 
Pensyonat dziewcząt z hotelu Lambert, szkoła polska 
chłopców z dyrektorem swym p. Malinowskim ucze 
stniczyli w nabożeństwie. Prócz tego byli obecni: hr. 
Działyńska, p. Kamińska, baronowa z Żabów Teste, 
Faucher, wdowa po Wołowskim dawnym senatorze za 
cesarstwa, hr. Tyszkiewicz, p. Chodzkiewicz itd. —  
Po nabożeństwie znaczna ilość osób powitała supe­
riora 0 0 .  Resurekcyonistów.

Najwyższa sankcyę uzyskała, zmieniającej ustawę 
z dnia 28 maja 1882 r. Dz p. p._ Nr 56, a za­
wierającej postanowienia o obrocie przekazów 
(Check i Clearing) urzędu pocztowych kas oszczę­
dności, ustanowiło Ministerstwo handlu w poro­
zumieniu z Ministerstwem spraw wewnętrznych i 
skarhu, po wysłuchaniu Rady przybocznej urzędu 
locztowych kas oszczędności, według ogłoszonego 
równocześnie rozporządzenia wykonawczego, wy­
sokość stopy procentowej od wniesionych wkła­
dek oszczędności w kwocie trzy złr. od stu (100) 
złr. na rok.

Repertuar teatru K rakow skiego.
W n i e d z i e l ę  4go: Po południu o godzinie wpół 

do 4 e j : Robert i  Bertrand czyli dwaj złodzieje, 
komedya w 3 aktach, a 5 obrazach, ze śpiewami, 
Wł. L. Anczyca, z muzyką Kazimierza Hoifmana.

Wieczorem Sen nocy letniej, komedya w 5 aktach, 
W. Szekspira; muzyka F. Mendelsohna-Bartholdy.

W e w t o r e k  6go: Sen nocy letniej, komedya w 5 
aktach, W. Szekspira, z muzyką F. Mendelsohna- 
Bartholdy.

—  Dnia 2go grudnia pochmurno; term. od — 0 ‘3 
doszedł do —f-5‘1 C. Barometr zaczyna opadać; o go­
dzinie 7ej rano d. 3go stan jego był 752'2 millim., 
term. —1-2‘2 C. —  Wiatr zachodni.

—  W niedzielę d. 4go grudnia: śś. Barbary p. m 
i Piotra; w poniedziałek 5go: ś. Sabby op. w.

N A D E S Ł A N E .  (2678 7-10)

Przeprowadziłem się pod 1. 4 ulica Mikołajska 
i ordynuję jak  dawniej. D>* Śliw iński.

w  „W aetest& s© " ssSe
o s i EŁesJlafcsy*.

N A D E S Ł A N E .

Trzeci i czwarty tom dzieła: „P uław y“ przez 
Ludwika Dębickiego opuściły prasę i są do na 
bycia we wszystkich księgarniach.

N A D E S Ł A N E .  (2460 5-5)

M  de Cocos pour Gourmands.
Główna rozsyłka

w składzie szczególności p. f. Oskar Piscliin- 
g-er w Wiedniu I, Karntnerstrasse 42. Codziennie 
świeże w głównym składzie u A. R iasiona, 
Ant. IBawcłki i we wszystkich większych 
handlach w krakowit*.

N A D E S Ł A N E . (2695)

C. k. nadworni dostawcy

Wilhelm J u n g m a n n  &  Neffe
w W iedniu, I , A lbreckisplatx Wr 3,

donoszą nam , że rozpoczęli swoją
w yp rzed aż  g w ia z d k o w ą  

materyj modnych jedwabnych i wełnianych
P róbki na iadanir.

N A D E S Ł A N E . (2062)

Wielmożny Pan Juliusz Schaumann, aptekarz 
w Stockerau.

Proszę o łaskawe nadesłanie odwrotną pocztą 
6 pudełek Pańskiej soli żołądkowej za zaliczką 
pocztową. Nadmieniam, że przysłana mi poprze 
dnio sól* żołądkowa bardzo dobrze działała i zna 
czną mi ulgę sprawiła. M. Desimon,

Raguza. * c. k. feldmarszałek porucznik
Do nabycia w landwirthschaftliche Apotheke 

w składach: w Krakowie u E. Stockmara apt. 
W iktora Redyka apt., E. Krautlera handel środ­
ków aptecznych, E. Radlera apt., Piotra Krokie- 
wicza apt., A. Siedleckiego apt., K. Wiśniew­
skiego apt.; tudzież we wszystkich znaczniejszych 
aptekach austryacko-węgierskiej monarchii. Cena 
pudelka 75 centów. Rozsyłka najmniej 2 pudełek 
za zaliczką.

N A D E S Ł A N E . (1776)

W iu d im tio l  tarty s tyczeń , lU erackis  
6 ntzm ktiwe.

K o n cer t  p a n n y  O ktaw ii  K s ię ż a r s k ie j  odbył się 
wczoraj w sali redutowej. Program obfity wypeł­
niła przeważnie koncertantka, która śpiewała u- 
twory włoskie, francuskie, niemieckie i polskie. 
Utwory powyższe dawały sposobność do rozwinię­
cia techniki, brawury, szerokiego śpiewu i uczucia, 
słowem cały program ułożony był bardzo umieję­
tnie. Koncertantka wykazała, że się uczyła i pra­
cowała. Ze wszystkich gatunków muzyki przyswo­
iła sobie najwięcej pieśń niemiecką, czego dowo­
dem było wykonanie dwóch pieśni Jensena. Prócz 
tego zawierał program pieśni Żeleńskiego, Moniu­
szki, aryę Rossiniego, walca Arditiego itp. Publi­
czność przyjmowała koncertantkę z wielką życzli­
wością i obdarzała gorącemi oklaskami. Akompa­
niował p. Barabasz] bardzo starannie. Pan Nova- 
cek wykonał dwa utwory na wiolonczeli z wiel­
ki em powodzeniem , a orkiestra pod kierunkiem 
p. Hocka grała rzeczy bardzo zajmujące. Z tych 
pierwszeństwo należy się uwerturze Litolfa, p.t. Ro­
bespierre, rzeczy mało znanej.

Nakładem pp. Kutrzeby i Murczyńskiego wy­
szło wspaniale album „Klejnoty miasta Krakowa1' 
według akw arel J. Kossaka i Tondosa z tekstem 
prof. Łuszezkiewicza. O tej pięknej publikacyi 
zdamy niebawem obszerniej sprawę.

Wielmożny Pan Franciszek Jan Kwizda 
c. k. austryacki i  kr .-rumuński nadiuorny dostawca 

i  aptekarz obwodowy w Korneuburgu. 
Pańskie wyroby weterynarskie, szczególniej wy 

rabiany przez Pana płyn przywrotczy Kwizdy 
okazały się podczas mojej dziesięcioletniej służby 
jako c. k. ujeżdżacz, tudzież na mojej obecnej 
posadzie tak nadzwyczajnie skutecznie, że ośmie 
lam się niniejszem wypowiedzieć Panu najzupeł 
niejsze uznanie i polecić wszędzie Pańskie wyroby 
jak najgoręcej.

Z szacunkiem
Ramstorfer, 

koniuszy Jego c. k. Wysokości Arcyksięcia 
Franciszka Ferdynanda Austryi-Este. 

E nns, 24 stycznia 1886.
Składy zamieszczone są w ogłoszeniu „c. k. 

uprzyw. płyn przywrotczy dla koniu 10 dzisiej 
szym Nrze.

Gospodarstwo handel i p rzem ysł
Na zasadzie § 1 (art. 8) ogłoszonej w dzienniku 

ustaw państwa ustawy, która 19 listopada 1887 r.

N A D E S Ł A N E .  (2529-9-24)

Neusteina ocukrzone pigułki św. Elżbiety
czyszczące krew,

uznany przez pierwszych lekarzy polecany środek 
przeciw zatkaniu, 1 pudełko po 15 pigułek 15 ct., 
1 zwój 120 pigułek 1 złr. Ostrzega się usilnie 
przed naśladowaniem. Tylko prawdziwe, jeżeli 
każde pudełko ma urzędownie protokółowany znak 
ochronny czerwono druk. „Heil. Leopold" z firmą 
Apotheke „zum heil. Leopold1,1, Wien I, Ecke der 
Spiegel- und Plankengasse. Do nabycia w Krakowie 
u apt.: W. Redyka, F. Sobierajskiego, K. Wiszniew­
skiego, A. Krokiewicza, Józefa Trauczyńskiego.

N i e - k a s z l a j
NADESŁANE. (2584)

Tylko prawdziwe 
z tym znakiem 

ochronnym.

Wyciąg słodowy z ziół miodowych i karmelki
firmy Ł. H. PIETSCII &  C o .  w Wrocławiu

P o d z i ę k o w a n i e .  Już od dawna cierpiała 
moja żona na okropny kaszel i duszność na pier­
siach. Po użyciu 2 małych flaszek Pańskiego wy­
bornego Nie kaszlaj (wyciągu słodowego z zioł 
miodowych) czuła się z dnia na dzień lep iej, 
jedna jeszcze flaszka wystarczyła, ażeby zupełnie 
wyzdrowiała. Z szacunkiem

H a y n a u .  Al. Leissner, dentysta.
W y c ią g  flaszka po złr. 2, 1‘50 i 80 ct., k a r m e R  

woreczek po 25 i 40 ct. Składy w K r a k o w i e  
w aptece E. Stockmara; w B i a ł y  w aptece Józ 
Kolassy, tudzież we wszystkich aptekach w Galicyi

List ks. Reuss, przez nas przytoczony onegdaj, 
dał powód, jak  się tego można było spodziewać, 
do zaprzeczeń. Teraz opowiadają, iż już przed 
dlkoma tygodniami pokazywano w Paryżu różnym 
osobom odpis prywatnego listu ks. Reuss do ks. 
Ferdynanda, zawierający życzenia, aby przedsię- 
wzięcie Koburga powiodło się. List ten za posre- 
dnictwem znaczącej osobistości przesłany miał 
być do Kopenhagi, ale w przerobionej i sfałszo­
wanej formie. _________

Dziś zaprzeczają o istnieniu listu ks. Bismarka 
do deputowanego Lohren za podniesieniem ceł.

Utrzymują się wciąż jeszcze nadzieje pobudzo­
ne polepszeniem stanu zdrowia następcy tronu nie­
mieckiego. Vossische Ztg donosi z San Remo, że 
stan ten jest z każdym dniem pomyślniejszy. Wiel­
ce uradowało następcę tronu powitanie go przez 
eskadrę niemiecką, na której znajdowała się szko­
da marynarki i która przybyła do San Remo, 
Reichsanzeiger stwierdza także polepszenie,a w ko 
; ach lekarskich powstawać poczyna mniemanie, że 
zadawniona choroba, inna,, niż rak, może być przy­
czyną obecnych objawów.

Ostatnie wiadomości.
Wieczór 1 grudnia nader był ożywiony w Pa­

ryżu, zwłaszcza w pobliżu pałacu Bourbon, Elysće 
i na bulwarach, gdzie liczne zebrane grupy same 
nie wiedziały, czego chciały, i sprzeczne wyda­
wały okrzyki. Było kilka aresztowań, lecz istotnych 
rozruchów nie było.

Na ulicę wystąpili jedynie krzykacze podmó- 
wieni przez Deroulfeda, Luizę Michel i Roche 
forta; ludność paryska zaś nie dała się ani por- 
fwać, ani nakłonić do skandalów i pauperskieb de- 
raonstracyj. Krzyczano na przem ian: „Niech żyje 
Gróvy!“ „Niech żyje Boulanger!" Najzabawniej­
sze w tem wszystkiem, iż bez oporu polieya 
wśród demonstrantów aresztowała reżyserów De- 
rouleda i Michel.

Rzecz rozstrzygnęła ostatecznie uchwała Izby, 
która odroczyła się niemal jednogłośnie aż do 
chwili, w której ukaże się przyobiecane przez ga­
binet Rouviera oświadczenie prezydenta rzeczypo- 
spolitej. W tedy-to p. Rouvier na radzie ministrów 
w Elysće przedłożył doniosłość uchwały Izby, 
a'Grćvy zapytał każdego ministra zosobna o swo­
je zdanie i wszyscy odpowiedzieli, że ustąpienie 
natychmiastowe prezydenta jest wskazanem. Na 
to Grćvy zauważył, że nie on, ale Izba stworzyła 
obecne położenie, i że ona winna za  ̂ nie być wo­
bec historyi odpowiedzialną. Nareszcie rozważono 
sposób, w jaki oświadczenie ma być parlamento­
wi złożone, a Grevy prosił Rouviera, aby nie u- 
żyto z trybuny wyrazu dymisya, jako przeciwne 
go konstytucyi, i rzekł, że stanowczo ustąpi.

Dalszy ciąg przebiegu przesilenia zawierają dzi­
siejsze telegramy, a pod Rozmaitościami podaje­
my sprawozdanie z dwóch posiedzeń Izby- Tak 
więc dymisya prezydenta rzeczypospolitej^ wymu­
szona przez Izbę, daną została przy odgłosie krzy­
ków ulicznych i tem samem podkopane zostały 
podstawy dzisiejszej rzeczypospolitej.

Z przebiegu dwóch dni ostatnich pokazuje się 
zaś, że zarządzenia wojskowe z całą przezorno­
ścią i energią przedsięwziętemi zostały. Deroulfede 
aresztowany został w chwili, gdy zamierzał udać 
sią przed konsulat rosyjski. Liczne tłumy zebrały 
się* przed ambasadą rosyjską wołając: „Niech żyje 
Rośya! Niech żyje Boulanger!"

Nordd. Allg. Ztg pisze o F rancyi: „Stronnictwa 
miały dość czasu do porozumienia się, gdyby były 
myślały o interesach całości; ale to co się_ obecnie 
we Francyi rozgrywa, jest intrygą wszystkich prze­
ciw wszystkim; niema zaś tam polityki świado­
mej swoich celów-"

Z Paryża telegrafują, że rząd hiszpański opu 
ścił wyspę Peregil, a sułtan Marokka natychmiast 
kazał ją  obsadzić.

Wiadomości z Zofii wspominają o nowem ugru­
powaniu się stronnictw w sobraniu i o możliwej 
zmianie gabinetu; mówią już o ministeryum Ra- 
doslawowa. Wielu emigrantów miało przesłać prośbę 
o ułaskawienie, dodając, iż padli ofiarą intryg ro­
syjskich. Metropolita Klement miał przesłać do 
Petersburga zapieczętowaną korespondencyą swoją 

z rządem. Ajenci dyplomjtyczni zamierzają, z wy­
jątkiem niemieckiego i francuskiego, złożyć wi­
zyty w charakterze prywatnym ks. Klementynie.

Telegramy własne „Cssasu*
Pary* 3 grudnia. Tłumy ludności obsadziły 

plac przed Izbą. Porządek utrzymuje piesza i kon­
na polieya. Słychać ciągłe okrzyki za Grevym i
przeciw niemu.

O godzinie 2ej odczytał Floquet w Izbie orę 
dzie Gróvego. W akcie tym potępia Grevy surowo 
przymus, wywarty przez Izby, wymienia swoje 
zasługi i pragnie, żeby cios, przeciw jego osobie 
wymierzony, nie ugodził rzeczypospolitej. — Izba 
w milczeniu uchwala zwołanie kongresu, który się 
dziś odbywa w Wersalu.

O godzinie 2ej Basly wdział szarfę poselską i 
powiódł 200 ludzi do ratusza, wołając: Niech żyje 
komuna! Brygada policyi natarła na manifestan­
tów i wielu uwięziła. Wśród walki ulicznej zra­
niono wczoraj 160 osób.

Książę Wiktor Napoleon polecił wybierać Fer-
regO.

Wieczorem manifestanci gdzieniegdzie strzelali. 
Próbne głosowanie 340 republikanów pozostało 

bez rezultatu i znaczenia.
Wojsko skonsygnowane. Posiedzenie Izby we 

wtorek.
Pary* 3 grudnia. Przy wyborze na prezydenta 

rozbiją się głosy między Floquetem , Ferrym i 
Freycinetem. Konserwatyści prawicy głosować 
będa na admirała Dompierre, albo ewentualnie na 
senatora Buffet. Jeżeli przyjdzie do drugiego skru- 
tinium, przeleje prawdopodobnie Floquet swoje gło­
sy na Freycineta. Nazwisko Ferrego wywołuje 
wogóle więcej opozycyi, niż nazwisko Freycineta. 
Być więc może, że w ostatniej chwili niektórzy 

wolennicy Ferrego oddadzą swe głosy Freycine 
towi.

Nuncyatura papieska otrzymała od Watykanu 
instrnkcyę, aby w sprawie wyboru prezydenta za­
chowała absolutną neutralność.

S i - o n s t a n t y i s o p o l  3 grudnia. Po dłuższych 
naradach ministeryalnych uchwaliła Porta zalecić 
sułtanowi przyjęcie w zasadzie konwencyU dotyczą­
cej kanału Sueśkiego. Proponuje ona tylko drobne 
zmiany i zastrzega sobie przewodnictwo w kq[- 
miśyi

Telegramy biura koresp.
Pary* 3 grudnia. W orędziu, którem Grćvy 

zawiadomił Izbę o swej dymiśyi, oświadcza tenże: 
Wczorajsza rezolucya obu Izb równa się wezwaniu 
do dymiśyi. Miałby on prawo i obowiązek pozostać, 
ustępuje jednak, aby uniknąć zatargu,! pozostawia 
odpowiedzialność tym, którzy ją  na siebie wzięli. 
Apelując do Francyi, której przez 9 lat zapewnił

pokój, porządek i wolność tak , iż pozostawia ją  
uzbrojoną do obrony swego honoru, kończy Grevy 
swe oredzie życzeniem, aby Rzeczpospolita_ me 
była dotkniętą pociskiem wymierzonym przeciwko 
niemu. Orędzia wysłuchały obie Izby w milczeniu. 
Dziś odbędzie się wybór prezydenta w Wersalu.

Pary* 3go grudnia. W rozmaitych punktach 
miasta zebrały się wczoraj tłumy ludności, po 
większej części składające się z osóh* ciekawością 
wiedzionych. Pojawiła się dotąd tylko jedna gru­
pa manifestantów, do której należeli deputowani: 
Basly i Camelinat, i dziennikarze z obozu nieprze­
jednanych: Ducquercy i Roche. Grupa ta została 
wypartą od wnijścia do pałacu burbońskiego, aż 
na plac Concordii, gdzie kilku uliczników piaskiem 
rzucało. Konna polieya rozprószyła tłumy, poczem 
manifestanci wyruszyli do ratusza , gdzie zostali 
przez policyę rozprószeni. Lecz wyżej wymieniem 
deputowani T dziennikarze udali się do ratusza, 
gdzie właśnie odbywało się posiedzenie rady miej­
skiej która uchwaliła 54 głosami na 69 głosują­
cych udać się do pałacu burbońskiego i prosie Izbę, 
aby się z nią połączyła w celu ratowania rzeczy-

 ̂ Pary* 3 grudnia. Podczas wczorajszych ma- 
nifestacyj na placu Concordia rzucał tłum kam ie­
niami na policyę. Od pocisków tych zranionych 
zostało 5 ajentów policyjnych, jeden oficer i kilka 
osób z gwardyi municypalnej. Ruch na ulicach 
jest znacznie mniejszy* niż przedwczoraj. W dziel­
nicy Elizejskiej i w innych dzielnicach panował 
zupełny spokój. Na bulwarach i przed ratuszem 
znajduje się tylko kilka grup. _ Grevy opuścił pa­
łac Elizejski i przeprowadził się do swego hotelu
na Avenue Jena.

Republigue franęaise oświadcza, iż ostracyzm, 
którego przeciw Ferremu zamierzają u ż jć ,_ jes t 
skierowany właściwie przeciw partyi oportumsty- 
cznej. Oportuniści jednak nie dadzą się wyprzeć 
z Rzeczypospolitej.

Większa część dzienników robi przypuszczenia 
co do prawdopodobnego wyniku wyboru prezy­
denta. Żadna jednakże z tych kombinacyj me po­
lega na poważnych danych. .

Pociąg, którym senatorowie i deputowani udali 
się do Wersalu na pełne zgromadzenie, odszedł 
ztad bez przeszkody. Dworzec kolei wygląda zwy­
czajnie, tylko kilka osób ciekawością wiedzionych
było na dworcu obecnych.

W ersal 3 grudnia. Na pełnem posiedzeniu 
lewicy obu Izb,, obecnych było 552 posłów. Przy 
pierwszem próbnem głosowaniu otrzymali: Ferry 
200, Freycinet 193, Brisson 81, Sadi Carnot 69, 
Saussier 7 głosów. Przy drugiem próbnem głoso- 
waniu otrzymali na 553 obecnych, Ferry Z l b ,  
Freycinet 196, Brisson 79, Sadi Carnot 61 głosów.

D u b l i n  3 grudnia. Sullivan, starszy burmistrz 
Dubli nu, został zasądzony na 2-miesięczne więzie­
nie za sprawozdanie z zakazanych zebrań ligi 
narodowej. Thimothy Harrington, sekretarz ligi 
narodowej, został przedwczoraj pod zarzutem tego 
samego przestępstwa uwięziony.

B u K a r e s x t  3 grudnia. W Izbie interpelował 
deputowany Fleva z powodu dymiśyi ministra woj­
ny Angelescu. Interpelant nadmienia o pogłoskach, 
według których dymisya ma stać w związku z mal- 
wersacvami przy liwerunkach i robotach. Bratiano 
zbija tWierdzenia Flevy i oświadcza, że nie było 
żadnych nieprawidłowości. Znaczną większością gło­
sów przeszła Izba nad tą  interpelacyą do porzą­
dku dziennego.

5 Ł u v s 9 . W i e d e ń  3 grudnia 2 g. 30 mia 
popol. — Beats aautr. papierowa opad. 81-35 -  
Kenta aastr. srebrna opod. 82 95. — Beata 4 
slota austr. 11195 -  5%  Beata austr. papier,
nieopodal. 96 20 — Akeya Banku Austr; Weg. 
887-—. — Akcye kredytowe 278 80 — Londyn 
jy 6 '—. — Napoleony 9'96—. Dukaty 5’93 .
Marki 61 8 0 . - 5 %  Renta węg.papier. 85-17%—. 
4°/„ Renta węg. złota 99 5 5 -  Losy prem. węg. 
124 75 — Obligacje indemn. galicyjskie 104-25 
4 V /o  Obligacje poż’ Kraj. galicyjskie 95'— . -  
6%  Listy zast. gal. Zakł. Kred. Ziemsk. 36-let 

_ 1_ 4% %  Listy zastaw. Banan kraj. gal. 
9 5  25 — A kcje Landsrbanku 220 60 — Akeya 
kolei Karola Ludwika 207 —  -  Akcyą kolei 
Iwowsko-ezemiow. 219'—-. — Akcye kolei połu­
dniowej 89 25 -  Ruble 110 25 — S reb ro -------

Usposobienia giełdy: stałe.
Berlin 3-go grudnia. Banknoty austryaekie 

^jy-85. — Krótki Wiedeń 161 60. — Banknoty ros. 
1 7 8  8 5 , — o/o Listy zast. Polskie 53 60. — 4 %  
Listy Likw. Polskie 49 90. — Akcye kolei Karola 
Ludwika 83'75—. Akcye austr. kredytowe 4 5 2 — .

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 

A n ton i K lohukow aki.

Kurs pieniędzy i papierów publicznych.
M rttk ir.v  3 grudnia.

Waluty.
Kuble rosyjskie papierowe za 100 . . . . . .
Marki n ie m ie c k i e ..........................................................
Dukat w a ż n y .........................................................  • •
20-to frankówka w a ż n a ....................................  . .
ńnperyał w a ż n y ...............................................................
Rubel srebrny ob rączk ow y.......................... * • •

Obligi.
Za 100 złr. wart. imien. oprócz kuponu bież.

Wspólna państwowa renta p a p ie r o w a .....................
Galicyjskie obligacye isdemnizacyjne . . . . .

galicyj. pożyczka krajowa . . . . . . .
41) yi . . . . . . . .
l yl  Oblig. komunalne galicyj. Banku krajowego . 
5*4 Listy likwid. Król. Polskiego za 100 rui. im. w. 

oprócz kup. bież. w rubl. i kop............................

Listy zastawne i dłużne.
Za 100 złr. im. wart. oprócz kuponu bież. 

4Vj?< Listy zast. gal. Banku krajowego 
1*  „
4 *  n .
W  . 
ó* » »
5^ „
8^ „
6 ^  n n
Tyl  „ dłużne 
6*
5*
Byt

Tow. kred. z. we Lw. nieokr.
41 let.

n n rt n
n » n »
„ Banku hipot. we Lwow. prem. 
n n . n r>  ̂ » niepr.
Żak. kreu zie. w Krakowie 36 iet.
n » n n 18 let.
n r  rt » 20 l§t.
n „ włość, we Lwowie

” zast. Tow. kred. ziem. Król. Pol. z r. 1869 
Lit. A za 100 rub. im. w. op. kup. b. w rub. i k«p.

Akcye kółejowe i  bankowe.
Za sztukę oprócz kuponu bicżąceg.

A tcy e  kolei Karola Ludwika . . .
„ Lwowsko-Czemiow. . .

gal. Banku H ipot we Lwowie

po 210 złr.
200 „ 
200 .

płaca

110 -
61 30 

5 90 
9 93 

10 26 
1 40

81 15 
104 25 
100 —  

94 — 
100 —

88 —

95 -
95 — 
91 —
96 — 

101 — 
102 -

99 B"‘ 
98 50 
98 50 

100 —  
52 -  
46 -

97 50

206 — 
217 50 
282 —

111 -

62 -  
6 —  
9 98 

10 33 
1 49

81 70
105 25 
101 —  

95 25 
100 75

90 -

96 -
96 -  
92 -
97 -  

101 75 
103 —
100 25 

99 50 
99 50

101 
54 — 
48 —

99 -

207 50 
219 
285 —

Akcye Banku galic 
mysłu w Kraki

ic. dla handlu i prze­
mowie . po 200 złr.

Losy.
Za sztukę.

Losy miasta Krakowa . . . . . .
„ „ Stanisławowa . . . .
n Tow. austr. czerwonego Krzyża 
„ „ węgier. „

Wiedeń 2 grudnia.
Obligi długu państwa.

4V5'/, Renta p a p ie r o w a ....................
4Vs7. » srebrna .........................
4*/o a zlota \ .........................
5yś „ papier, meop........................
3%.% Losy z roku 1854 po 250m.k,
4 '/ „ „ I860 „ 500 złr.
4«/° ” „ 1860 „ 100 „

” ,  1864 „ 100 „
! 1864 „ 50 „

5yi  Oblig. poż. kolei węgierskiej . . 
4 7 ,*  „ » a (za Ostbałm)

Obligi indemnizacyjne.
. . . 10% podat.Czeskie . . . .  

Bukowińskie . . 
Galicyjskie . . . 
Morawskie . . . 
Niższo-austryackie 
Wyższo-austryackie 

ilzl ' 'Salzburskie . . . .  
Styryjskie . . . . .  „

77.Siedmiogrodzkie
W ęg ier sk ie ........................  „ »
Węgier, z klauz. 1867 . „ „

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit austryaekie . . 80 „
Credit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 „

,  Bank węgierski . . .2 0 0  „

plam  Ti płacą adajs
Depositen-Bank . . . . . 200 złr. ------- -------

__ — _ — Escompt-Gesell. niż. austr. . 500 „ >57 — >61 —
Gal. Banku dla Han. i Prz. . 200 n — — — —

Austro-węg. Bank. (Nat.-Bn.) 600 „ 588 — 590 —
U n io n b a n k ................................ 200 * i l l  — 211 25

19 25 20 50 Verkehrsbank ogólny . . . 140 „ L50 75 L51 50
33 50 35 — Wied. Bankverein . . . . 100 „ 89 - 90 -
17 75 18 75
11 75 12 5 Akcye kolei.

A lb r e c h ta .....................  200 złr. ------- ------ -
Alfold-Fiume . . . .  200 176 50 177 50
Donau-Dampfsch.-Gesell. 525 złr. 57, 340 - 342 -
Ferdynanda Nordbahn 1050 r> n 2542 2515

81 30 81 50 Gal. Karola Ludwika .  210 ” 206 25 206 50
82 90 83 10 Koszycko-Oderberg , . 200 » 142 - 142 Ł0

111 95 112 16 Lwowsko-Czera.-Jassy . 200 i> 5% 218 50 219 -
96 15 96 35 Nordwest austr. . . . 200 » D 158 25 158 75

131 50 132 25 „ Lit. B. . 200 d  n 167 75 168
134 T- 135 25 R u d o l f a ......................... 200 n  ** 185 - 185 50
138 90 139 3t Siedmiogrodzk. I  . . . 200 i)  » 174 25 175
167 - 168 Staats-Eisenb.-Gesell.. . 200 7) 7) 221 80 222 2

Siidbahn (Lombardy) . . 200 »  rt 86 50 87 -

Theissbahn (Cisańska) . 200 r t rt 249 - 251 -
149 75 150 25 Węg. gal. Łupk»wska . 200 n  rt 163 - 164 -
112 — 112 50 „ Nord-Ost . . . .  200 i t  rt 159 50 160 -

„ Westb......................200 r t r t 159 25 160

109 50 Listy zastawne.
104 50 134 8C 47. Boden-Credit Allg. złotem pła. 125 5: 126 2?
104 25 104 8b 4 7 ,7 , „ „ papier . 50 lat 100 25 100 75
107 25 — -- 37 , Prem. Boden-Credit allg . . . 102 50 103
109 25 109 75 6% Zakł. kred. krakowsk. . . 18 lat 99 50 100 -

—  — ------ 77, Listy dłużne „ . 20 „ 99 5C 100 50
105 5C ------------- 67. Zakł. kredyt, krakow. . - 36 „ 98 7f 99 25
105 - ------ 47 . Gal. Tow. Kred. ziemsk. nieokr. ------ 95 25
104 4C 104 9( KO,D /a « m n 19 n 101 1C _ _  -

104 3C 104 9( 5 % „  „  „  „  nowe 37 lat 101 1 ------------

104 3( 104 9( 47  !  .  ! .  nowe 41 lat _______ 93 —

4*/,J< „  „  n n 52 lat 96 3! 96 50
47,%  Gal. Banku krajów. 517, lat 95 2, 95 50

110 4() 110 8( 5% «  «  Hipot. „ prem. . 102 2 5102 75
237 7 >238 2 57n ft ft ft ft 40 lat 99 7 . ) 100 -
277 7.> 278 - 57, Bank austr. węg. (National.) wal. a. 100 8 > 101 20
283 7 5 284 2 3 5%, -zląsko aust. Bod.-Credit-Anstalt 101 - 101 70

67o
47.
57, 

4% 7,

5'yi
W

Ti

57,

i ,
n

5%
3%
3%

100 5 
99 80 

102 
80 90 
89 70 

105 80 
105 30

57 , Węg. Insty. Boden-Credit . . .  101 SC
4% „ Banku Hip. prem. . . . 104 50

Priorytety kolei.
A lb rech ta .....................  300 złr. 5*/, 100 20
Alfold-Fiume . . . .  200 „ „ 100 20

„ Em. 1874 200 „ „ 100 60
Donau-Dampfsch. 100 i 200 „ 6*/o 109 50
Ferdyn.-Nordb. 1887 srebr. . . 4*/, 101 30

Mor.-Szląs. lin. 1871/72 
Gal.-Karola Lud. 1881 . 300 

„ Jarosław 300
Koszycko-Oderb. 1879 . 200 
Lwow.-Czerniow. opodat. 300 

nieop. „
Nordwestb. austr. . . . 200

„ Lit. B 200 „
* „ E. 1874 200 m.

Rudolfa Salzkammergut. 200 „
„ z 1884 . . . .  100 złr. 

Siedmiogrodzkie I . . 200 „ 
Staatseisenbahn . . . 500 fr.
Siidbahn (Lombardy) . 500 fr.

„ „ złot. 200 złr. 5 ”/,
Theissbahn-Gesell. . . 1000 „ „
Weg. gal. Łupków. . . 200 „ „

T  „ „ II Em .. 200 „ „
Nordost . . . .  300 „ „

„ złotem . . 200 „ „
.  Westbahn . . . .  200 „ „
” „ Em. 1874 200 „ „

Losy.
5y4 Donau-Regul. z r. 1870 złr. 100 
Premiowe Wiedeńskie . . „ 100

W ęgierskie . . „ 100
„ Tureckie . . . ir. 400

Budowy bazyliki Buda-Teszt złr. 5
Kredytowe 100
Clary . - ...............................   42
38/io °/o Donau-Damptsch. . „ 105
Insbruku ....................................   20
Keglewicha . . . . .  n 10 /,
Krakowskie 20

102 
105 -

100 60
100 70
101 -

101 9

101 
100 40

81 31 
90 2t 

106 20 
105 70

123 40 
91 40 
99 -

198 -  
144 -
124 7: 
102 25
99 50 
98 60 
98 —

123 80 
92 
99 5 

199 
144 2 
125 5( 
103 -  

99 8 
99 
98 40

100 — 100 50 
100 -  100 50

120 25 
133 50 
124 

16 60 
9 -  

180 75 
49 25 

116 -  
23 -  
27 50 
19 —

133 SC 
124 50 

17 
9 20 

181 50 
50 26 

117 -  
24 -  
29 50 
19 75

Ofiier (miasta Budy) . . .  sir. 
Paifly . . . - • • • • ! >  
Czerwonego Krzyża austr. „

„ węgier. „
R u d o lf a ............................. • »
S a lin a ...........................................
Sa lzbursk ie .................................
St. Genois . , ..................... ......
Stanisławowskie . . . .  n
4% 7 , Tryesteńskie . . . »  
4% .  • • • »
Waldsteina . . . . . .  »
Windischgratza .  . . .  „

Waluty.
Dukaty ważne . . . . . .
2 0 -fr a n k ó w k i...........................
Imperyały rosyjskie . . . .  
Funty szterl. angielskie . . 
Liry tureckie złote . . . .  
Marki niemieckie za 100 marek 
Rubel papierowy za 100 rubli

40
42
10

5
10
42
20
42
20

105
50
21
21

L w ó w  1 grudnia.
Akcye Banku hip. gal. 200 złr. . 
5% Listy zast. Tow. kred. ziem .
47, n n ft n ft, .* 
5 7  r ft n n 37-letnie 
4v!7„''Bank. kraj. gal. . 51-letnie 
57 , Obligi kom. Banku kraj. galic. 
5% Obligi indem. gal. 10% podat. 
47,70 « pożj czki krajowej . .

Warszawa 2 grudnia.
570 Listy zastaw nej ser........................

4% Listy likwidacyjne..........................
5% ft warszawskie I ser. . . .

IH
” ” ft IV ” • • ■
” Losy prem. rosyj. 100 mr. 1864 r,

„ _ _ 1866 r

żądają
51 75 52 50
47 25 48 —
18 - 18 30
12 - 12 25
19 20 19 80
60 75 61 25
24 - 24 50
62 50 —  _

34 — 34 51
137 — -----------

69 75 —  —

39 50 40 —
—  -  -

5 93 5 95
9 96 9 97

10 29 10 31
12 56 12 6 i
11 29 11 31
61 77 61 85

110 25 110 50

281 — 286 —
100 70 101 70

95 - 96 —
100 70 101 70

95 25 96 25
100 — 101 -
104 25 105 25

93 75 94 75

rub.|kop rub.|kop

99 —
__ ____ 97 80
__  __ 90 30
__ 98 50
__  _ 97 ~
— 97 —

z  z
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Chodniki z juty i koksu o raz  elbaty 
kokosowe,

o trzym ał w w ielkim  w yborze i po leca  (2780-1-)

Kazimierz Wiesiołowski
w Krakowie,  Sukiennice  24.

C E N Y  B A R D Z O  N I S K I E .

TRAN RYBI BIAŁY
(2427-8-)

Uzdolniony koniuszy,
wysłużony wojskowy, znający się dokła­
dnie na administraeyi dóbr i rachunkowo­
ści, żonaty, poszukuje stałego umieszcze­
nia w kraju lub zagranicą, od Igo lipca 
1888 r. lub później. Łaskawe zgłoszenia 
md adresem: Józef WojciszeJc, Uniwer­
sytet we L w o w ie . (2721-2-15)

prawdziwy
z  B e r g e n

z przyjemnym smakiem — dostać możm 
w aptece „pod Gwiazdą u w Krakowie prz) 
ulicy F ło ry a ń sk ie j .  Cena flaszki 40 c. 

l i o i i s t a n t y  W l i m l e w i k l .

od zarobku brutto otrzyma, kto koncesyo- 
nowanemu budowniczemu, bardzo biegłemu 
w wykonywaniu planów, kosztorysów i pro 
wadzeniu budowy, dostarczy roboty. Łaska­
we oferty z dokładnym adresem p. n .: Lesz 
czyc, poste restante K ra k ó w . (2714-3-3)

K A 1 H I E I I C A
w Krakowie, na Kazimierzu,

jest do sprzedania. — Bliższa wiadomość 
u Dra M ic h a ła  K o g a ,  adwokata w Kra­
kowie, ulica św. J a n a  Nr. 1. (2730 4 5)

Sześć pokoi na I. lub II. piętrze przy 
ulicy B a s z t o w e j  pod Nr. 27 jest do 
wynajęcia każdego czasu. (2656-4-4)

Do sprzedania blisko L w ow a, p rzy  szo­
sie  i kolei, duży, p iękny  

m ają tek  z obszarem  66''0 m., z k tó ry ch  je s t  pod 
k u ltu rą  około 1300 m., re sz ta  lasy z prześlicznym  
drzew ostanem  'sosna, dąb). T eren  rów ny. B ud y n ­
k i w yborne. D ochodu netto  je s t  26,000 złr. Cena 
450,000 zlr. G otów ki po trzeba  trzecią  część, resztę 
um arzać m ożna na 5%. Szczegółów  udzieli A. Teo- 
dorowicz we Lwowie, ul. K opern ika  26. [2735 4-7]

M am do sprzedania z łąkami przeszło 
7© m orgów  gruntu wzorowo

obsianego w równinach w dwóch kawał­
kach obok handlowego miasta nad Wisłą 
jołożonego, wraz z domem murowanym 
w Rynku położonym, do każdego interesu 
odpowiednim, 500 złr. czynszu przynoszą­
cym. Teodor Kochloffel w  Ciężkowicach.

(2755-2-3) “___________

Wi B u d a p e s z t u
wysyłam obecnie świeże towary po 5 kilo 

f r a n c o :
4 ł/a ko jabłek . . . .  złr. D50 do 2’— 
4% n gruszek . . . „ D80 „ 2-50
48/,0 kawy Ceylon . „ 9-80 „ 10’50 
6 słoików kompotów . „ 2 60 , 2‘80 
48/io ko krupek perłowych „ l -40 „ D65 
48/,0 „ krochmalu pszennego . złr. D65
4 7„ „ „ ryżowego. .
4% „ makaronu węgierskiego.
4Va „ „ włoskiego . .
48/10 „ migdałów słodk. złr. 6-—
6 butelek oliwy celnej . „ 3‘40
4 V2 ko powideł celnych „
48/10 „ śliw suszonych . „
6 but. % litr. śliwowicy „
6 „ „ „ jałowcówki . .
6 „ „ „ koniaku węgiersk.

d o

1-50
1-60
3 —

210 
2-10 
2-70 
7-— 

„ 3-80 
„ 1-80 
„ 2-20 
.  4 '—  

złr. 3-10 
„ 5-20

6 francus. złr. 12 do 16
48/10 ko słoniny wędzonej złr. 3 60 do 3-80
47 ,0 „ „ solonej
42/,o n smalcu białego .
5 ko śledzi marynowanych
5 „ moskali 
5 „ winogron celnych „ 

Cenniki wysyłam franco.

3-40 „ 3-60 
3-70 „ 3 90 
2-40 „ 2 60 
2-10 „ 2-30 
2‘— „ 2-50 

(2535-9-10)

Tom asz Gurowicz, Kiralyutcza 23.

S o l i t e r a  leczy (i listownie)'
Dr. Bloch w Wiedniu. Praterstrasse 42.

,1522 27 -3 5

Ceny umiarkowane.

<Dt/l

a
CD

CD

*e tdo
d
> 9

S k ła d  p r a w d z i w y c h

gorsetów paryskich
dla pań i dzieci. 

Speeyalne g o rse ty  w edług lekarsk ich  
w skazów ek. (2243-11-25)

Prawdziwa bielizna Dra Jagera.
W łasne w yroby pończoch, skar­

petek i. t. p. a rty k u łó w  u

M A R Y I  C A U W E L
w Wiedniu,

/ . ,  S e le r s fa / łe  N r .  7. 
Przyjmuje gorsety do czyszcze­

nia i naprawy. 
Nadrabia pończochy i skarpetki.

Zlecenia z prow incyi usku teczn ia  
za zaliczką poczt, odw rotną pocztą.

K orespondencya po polsku, po 
francusku, i po niemiecku.

Cenniki na żądanie franco. | |

Bardzo wielki wybór klejnotów z prawdzi 
wych c z e s k i c h  g r a n a t ó w  — tudzież 
klejnoty srebrne, ze słoniowej kości, bursz 

tynu, dżetu i fantazyjne, poleca 
c. k. nadwor. dom towarów galanteryjnych

„ z u r  S t a d t  i * a r i s “
w  P r a d z e , Z e lln e r g a s se  N r . 15 .

Wielkie illustrowane cenniki w niemieckim 
lub czeskim języku, rozsyłamy kupującym 
u nas osobom darmo i opłatnie. (2646 3-5)

S t a r s z e g o  l e k a r z a  s z t a b o w e g o
D r a  M u llera

wstrzykiwanie i pigułki.
doskonały  i w ypróbow any środek  na w szelkie 
upław y (nieżyt), śluzotok ibiałe upław y), d z ia ­
ła  szybko i znakom icie. Można używ ać także 
w zastarzałych w ypadkach bez żadnych n astę ­
pnych  chorób. Cena 1 złr. 60 c., pocztą  25 c. 

więcej za opakow anie.

Wyroby regeneracyjne

W * "  2 0 ° «

Mieszkanie przy plantach.
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obra rada bk
z ło ta  warta!  — W zdaniu
tem tkwiącą prawdę poznajemy 

'itrszczególnie w wypadkach różnych 
bości i dlatego to otrzym ała księgarnia 
nakładowa R ichtera ty le  serdecznych 
podziękowań za nadesłaną ilustrow aną 
książeczkę „Przyjaciel chorych1.1 W ksią- 
żeczce tej opisaną jes t obszernie pewna 
ilość najlepszych i doświadczonych środ­
ków domowych i zarazem nadrukowane 
są doniesienia szczęśliwie wyleczonych, 
stwierdzające wymownie, ie  bardzo 
często w ystarczają pojedyncze środki 
domowe do wyleczenia w krótkim  cza­
sie chorób, uważanych czasem za nie­
uleczalne. Skoro tylko choty  ma w 
swem rozporządzeniu odpowiedni śro­
dek, natenczas można się spodziewać 
wyleczenia nawet z ciężkiej słabości; 
nie powinien więc żaden chory zaniedbać 
sprowadzenia sobie za pomocą korespon­
dentki z Richtera księgam i nakładowej 
w Lipsku (Richter’s Y e rlag s-A nstalt in 
Leipzig) broszurki „ P r z y j a c i e l  c h o ­
r y c h 11. P rzy  pomocy tej zajmującej 
książeczki potrafi każdy z łatwością 
zrobić odpowiedni wybór. Zamawiający 

'um y j książeczką nie poniesie ża- o n r  
dnych kosztów. |p r

Kielskie szproty

PRAWDZIWY LIKIER BENEDIUTINE OPACTWA 
— FECAMP we FRANCYI
wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 

trawieniu i obudzający apetyt.
Jeden z najlepszych lifciefów.

Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała 
się na spodzie butelki z własnoręcznym podpi 
sem głównie dyrygującego. _  (570-15-24)

VERITABLE LIQUEUR BENEDICTINE
Marques dśposśes en France et ó 1 Etranger

Skład główny w Fćcamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryżu, Boulevard, Haussmann 76.

„Prawdziwy likier Bćnćdictine znajduje się w składach na­
stępujących domów, które podpisały zobowiązanie, że sprzedawać
—    nnie będą fałszerstw i naśladownictw wybornego

„likieru Bćnćdictine“. Dostać można w K r a k o w ie
w handlach Ant. Hawełki i A . B iasiona, w cukiern iach  
Rem ana i H endricha, J . K. K now iakow skiego, P . M auricio 
dawniej Rudolfi, w dysty larn i Jó z e fa  K ulczyńsk iego  p rzy  

u licy  F ło ry ań sk ie j i w hand lu  Ja n a  Miki

B U D A PE S TWIEN

I S V0R r  A t h i g  i n  a l l e n ;  b ESSE R EN U
DR0GUEN; ŚPEZERĘr-UND DELICATESSENGESCHAFTEN

J A N  I H N A T O W I C Z
we LWOWIE, ul. Kopernika Nr. 3; w KRAKOWIE, Sukiennice Nr. 20; 

w CZERNI0WCACH, Rynek Nr. 2 — poleca swojego wyrobu
znakom ite śro d k i, odszczególn ione 7ma m edalam i 

za słu g i i 2m a dyplom am i uznania na wystaw ach  
krajow ych i zagranicznych .________  ____

P T *  M A G I O Ł H A  * P 1
jedyny środek odświeżający p 'e ć ; skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wpływem 
Magnoliny staje się m iękką i delikatną Magnolina usuwa czerwoność nosa i węgry. 

Cena tego znakomitego środka i  złr. 50 et.

W
plamy żółte, b runatne, ostudy z twarzy, szyi i piersi pod wpływem tej cudownej 

w ody po kilkakr_tnem  użyciu nikn^. Cena 1 złr. dO ct.

Krem oryentalny biały,
cielisto-różow y dla blondyn k  i cielisto-żółtaw y dla szatynek,

nadaje tw arzy naturalną białość i delikatność. Twarz dziubata i piegowata zostanie ^  
całkiem odświeżoną i odmłodzoną. Cena 1 złr. 20 ot. [1916-30 ]

[2165-7-]

MN HOUTEirS CACAO

Vina szampańskie
Extra (d tm i-doux) Extra-D ry (sec Cremant Rose (demi -d o u x \

f i r m y  C ł e o r g C  € w « U l C t  w  R e i m s
DOSTAWCY DWORÓW

Cesarzowej Indyi i Królowej Wielkiej Brytanii,
Króla Holenderskiego, [isisiu

Następcy Tronu Angielskiego Ks. Walii,
we wszystkich pierwszorzędnych handlach win w Król stw ie, w guberniach zachodnich,

Ks. Poznańskiem i Galicyi.

jest uznany jako NAJLEPSZY 
i w używaniu NAJTAŃSZY.

Do nabycia w aptekach, składach aptecznych, 
handlach łakoci i kolonialnych, oraz cukierniach, 
w puszkach blaszanych po 1|2, 1|4 i 1 8 kilo netto  
zawartości. [2669-97-104]

S C H U T Z M A R K E

1
m
[ T R A D E - M A R K

Najdawniejszym ludowym środkiem leczniczym je s t zgęszczony 
klosterneuburski „spirytus członkowy“ , ogólnie znany 

jako  UlosterneiibiirslłijaliO  K i o s t e r i i e u u u i - s n i

p ł y n  g o ś ć c o w y
zbadany  p rzez  chem iczną pracow nię d la zdrow otno-policyjnych 
poszukiw ań  i zabezpieczony dla sp rzedaży  p ro to k . znakiem 
ochronnym . Cena y2 flaszki 50 ct., 1 w . flaszka 1 z łr- - P ° c^  
15 cent. w iecej. [2bo9-d-A)j

A l l r e d  H o f f m a n n *
ap tekarz  w Klosterneuburgu.

Praw dziw y do nabycia  w KRAKOWIE u p. Ernesta StocKmaia.  ap tekarza.

miejsca sprzedaży; w Krakowie ii Stanisł. Keintiiclia w Uynliii gł. Sir. O 
1 , p . ariscliera, Itandel papieru i korzenny — M. Jawornickieg-o w Rynku 
Sr. I I _  Jan a  Janigi — Ed. Hrftntlera, skład materyał. apteczn. — Pr. Łe- | 
nerta, handel korzenny i materyał. — JTózefa Trauczynskiego, aptekarz, 
j ,  Wentzla w Rynku głów. *r. 18/10. — W Rzeszowie J . Sciieitter &  Comp. C h o r o b y  n e r w o w e ,

J. P S E R H 0 F S B
apteka w WIEDNIU, S i n g e r s t r a s s e  \r . 15.

„ Z u m  g a ld e n e n  R e ic h s a p fe l“.
P m i l l i f i  ! / r P lW  daw niej uniwersalnemi  p i gu łka mi  zw ane zasłu-
1 l y i l m i  \ j L R l C n  g u ją  n a  tę  o sta tn ią  nazw ę najsłuszn iej, gd y z  rze ­
czywiście n ie is 'n ie je  żadna  choroba, w k tó re jb y  p igu łk i te  n ie p rzek o n a ły  w  bardzo 
wielu w ypadkach o swej cudow nej działalności. W  najuporczyw szych w y p ad k ach , k ied y  
w iele innnych  lekarstw  ńapróżno  użyto, nastąp iło  po tych  p igu łkach  niezliczone razy  i po jgg 
k ró tk im  czasie zupełne w yleczenie. I pu de łko  z 15 pigułkami  21 c n t . , zwój z 6 pu-  ggg, | 
de łkami  I z ł r .  5 cnt. ,  pocztą nieopłat .  za zal iozką I z ł r .  10 cnt. _

Za poprzedniem  nadesłaniem  należy tości kosz tu je  o p ła tn ie : 1 zwój p ig n łek  złr. 1A5,
2 zwoje 2 złr. 30 ct., 3 zw oje 3 złr. 35 ct., 4  zwoje 4 złr. 40 ct., 5 zw ojów  5 złr. 20 ct.,
10 zwojów 9 złr. 20 ct. (Mniej niż 1 zwój nie posy ła  się).

M nóstwo już listów  nadeszło , w  k tó rych  kup u jący  te  p igu łk i d z ięk u ją  za  odzyskane 
zdrowie po p rzeby tych  ciężkich  chorobach. K to  raz  uży ł teg o  środka, po leca  go dalej.

Z wielu podziękowań poda jemy tuta j  k i lka :

1
t  o  SĄ WER WIT!

Nerwy są właściwemi pośrednikami każdego uczucia, wszelkie 
zewnetrzne wrażenia odczuwane i pośredniczone zostają przez nie._ Jak  

\różne‘sa powody, tak  różne są zjawiska oh or ó b  nerwowych.  W  pierw- 
Iszym  rzędzie ściągnięcie nerwów, ogólne sc hud ni en i e  i zmęczenie ,  
/ o s ł a b i e n i e  męzkie  (impoteneya) i nocne polucye,  os ł abieni e  pamięci ,  

blada tw arz ,'zapadn ię te  oczy z niebieskiemi brzegam i, melancholia, 
brak snu, n rgrena (połowiczny ból głowy), bole w krzyżach i g r zb ie -

  cie,  histeryczne kurcze, zatkanie, bojażń bez przyczyny, usuwanie się
z wesołego towarzystwa, cierpienia kobiece, osłabienie, niedokrewność, bole reumatyczne
i gośćcowe, drżenie rak  i nóg i. t. d. _ .

Żaden ś r o d e k  znany medyoznie nie wyleczą t ak  pewnie z upeł ni e  wr powyższych 
c h or o b a c h  nerwowych,  j ak  Hra WRCKA PBOSKEH PEBIIW IASSIII, wy­
rabiany z z ie ł  pe ruwi ańsk i ch ;  nieszkodl iwość poręczona .  _

fjflf- Cena pudełka z dokładnym opisem złr. 1*80.
Skład w KraUowie utrzymuje W. Redyk aptek., we Lwowie S. Kucker, 

w Czerniowcach J . Goiichowski. -  Skład centralny )  rozsyłkowy ma A l .  Giscliner, 
dyplomowany aptekaiz pod W eilburg w Baden (W eikersdorf przy W iedniu. (2o33-3-2U,

jako olbecne łakocie polecamy skrz. ok ło 
200 szt. 1 złr. 20 c t ,  S skrz. (paczka po­
cztowa) 3 złr. 13 c. opłatnie za zaliczką.

Lubbers & Wallis w Hamburgu.
(2575-5-5) _______________

woda
R t t s l e r a  
na zęby i do ust

zastosowane przez starszego lekarza sztabo­
wego Dra Mullera od wielu la t z doskonałym 
skutkiem we wszystkich ckorokack ner- 
wowycli, które powstały wskutek rozstro­
jen ia  nerwów (grzechów młodzieńczych) 
i t. p. i tw orzą w następstwie osłakienie 
żywotnej siły i innyck osłakień itp. 
Szczególniej wypróbowane jako  wzmacnia­
jący środek na osłabienie męzkie. Cena 
3 złr. 50 cnt., pocztą 25 cnt. więcej za opako­
wanie. — Jedyny główny skład fabryczny: 
St. G e o r g s - A p o t k e k e ,  W ien, V., 
Winnnergasse Vr. 33, dokąd wszelkie 
pisemne zamówienia adresować należy. Skład 
w Krakowie u E. S t o c k m a r a ,  aptek.

(2179 7-10)

jest niezaprzeczenie najlepszym środkiem na kól 
zęków oraz do utrzymania i czyszczenia 
zeków. Ta oddawna wypróbowana i słynnie 
uznana woda do ust usuwa z ust równocześnie 
wszelką niem iłą woń. 1 flaszka 35 ct.

R . T i i c ł i l e r ,  aptekarz 
W. Rosler’s Nachfolger 

w Wiedniu, 1., Regierungsgasse 4.
Tylko prawdziwa w K r a k o w i e  u E. Stock­

mara aptek., A. Siedleckiego aptek., W. Redyka 
aptek .; w T a r n o w i e  u A. B ergera; w J a ś l e  
u Romualda Palcha, ap tek .; w K o ł o m y i  r 
W. Dąbrowskiego; w W a r e z  u B. Krzywobłoc 
kiego aptekarza. (1895-13-)

W I N O
w 5 litr. baryłkach opłatnie za zaliczką poczto 
wą: Ofner czerwone 5 litr. 2 złr. 50 ct., 
dalmatyńskie czerwone 5 litr. 2 złr., 70 ct 
karłowickie czerwone naturalne słodkie 
5 litr. 3 zlr. 70 ct., Hadalsonyer k iałe  sfa 
re, 5 litr. 2 złr. 70 ct., Raster Auskruck 
naturalne słodkie 5 litr. 3 złr. 50 ct., tokajskie 
5 litr. 4 złr. 50 ct., Posyłki kolejowe w beczkach 
po 28 litr. po zniżonych cenach. Herrsckafft 
Wein- K ellerei, W ien, O t t a k r i n g ,  
Hauptstrasse Nr. 9. (2294 6-6)
  .mmiii UMinimwłii1 nmi'iiihih'n i

Leogang, 15 maja 1883 r.
Szanowny Panie! Pańskie pigułki działają 

prawdziwie cudownie, rde są tak  ja k  inne za- 
elw alane środki, lecz pomagają rzeczywiście 
na wszystko.

Z zamówionych na W ielkanoc pigułek roz­
dałem prawie wszystkie przyjaciołom i zna­
jomym, a wszystkim one pomogły, nawet oso­
by w starszym wieku i z rozmaitemi cierpie­
niami i chorobami doznały przez nie jeżeli nie 
całkowite zdrowie, to znaczną u lgę, i chcą 
ich dalej zażywać. Upraszam zatem o_ pono­
wne przysłanie jiięciu zwoi. Odemnie i wszy­
stkich , którzy za pomocą Pańskich pigułek 
wyzdrowieli, najserdeczniejsze podziękowa­
nie. M arcin Deutinger.

Bega, St. Gyórgy, 16 lutego 1882 r.
Szanowny Panie! Nie mam słów na wypo­

wiedzenie najserdeczniejszego podziękowania 
za Pańskie p igułki, gdyż po Bogu wyzdro­
wiała moja żona, która przez parę la t ciężko 
chorowała, przez pańskie pigułki czyszczące 
krew, a jakkolw iek jeszcze je  zażywać musi 
to  zdrowie je j tak  się polepszyło, iż z mło­

docianą rzeżkością może sprawować swe 
obowiązki. Z mojego podziękowania proszę 
dla dobra wszystkich cierpiących zrobić od­
powiedni użytek a zarazem zechce mi Pan 
przysłać znów dwa zwoje pigułek i dwa my­
dła chińskie.

Z szczególnym szacunkiem
Alojzy Nowalc, ogrodnik.

Wielmożny Panie! Przypuszczając, że 
wszystkie Pańskie lekarstwa są tak  dobre, 
ja k  Pański słynny balsam na odmrożenie ,  
k tó ry  w mojej rodzinie kilku zastarzałym 
odmrożeniom szybko pomógł, zdecydowałem 
się mimo mojej nieufności do takich środ­
ków uniwersalnych, chwycić się pańskich 
p igułek czyszczących krew , aby za ich po­
mocą usunąć długoletnie cierpienie hemo- 
roidalne. W yznaję więc P anu , że choroba 
moja po 4 tygodniach ’ użycia leku zupełnie 
ustała i że pigułki polecam najgoręcej w kół­
ku moich znajomych. Nie mam nic przeciw 
temu, jeżeli Pan chce ogłosić publicznie mo­
je pismo. — W iedeń 20 lutego 1881 r.

Z szacunkiem C. v. T.

SCHUTZMAKkt
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Balsam na odmrożenia
lu lat jako  najpewniejszy środek przeciw 
wszelkim odmrożeniom tudzież zastarzałym 
ranom. Słoik 40 c., opłatnie 65 c.

Balsam na wole
40 c., opłatnie 65 c.

wzdęcie szy i, flaszka

F c p n o v a  7V PI3 (Krople prazkie) przeciwŁ s e n c y ą  z y o id  zepgutemu żołądkowi -
złemu traw ieniu, dolegliwościom dolnych 
części ciała, wyborny środek domowy. — 
Flakon 20 ct

Sok z  babki zaostrzonej,
mowy środek na nieżyt, chrypkę, kurczowy 
kaszel itp. Flasz. 50 ct., 2 fl. opłat złr. P50.

A m erykańska  maść gośćcowa,

E sencya  na oczy | ° “ erS rau go118’tflasy
flaszki 1 złr. 50 ct.

Pom ada Tannochinowa
wna przez lekarzy i osoby prywatne u- 
znana jako  najlepszy środek do porostu 
włosów. Gustowny wielki słoik 2 złr.

powinien znajdować się w każdym poKoju 
dla cliorycli i dzieci : jes tto  środek 
odwaniający* pysznego mefalszowanego 
zapachu leśnego, a szczególniej polecić należy 
używanie B ittnera wyciągu igiw iow . w clio- 
robacli dzieci, w pokoju położnicy, 
u ciężko cliorycli i we wszystkich zara* 
zacli. Ponieważ B ittnera igliwiowy wyciąg 
zawiera znane jako  lecznicze balsamiczno-z)'" 
wiczne, eteryezno olejkowe pierwiastki zawsz# 
zielonego drzewa jodłow ego, w zgęszczonej 
foimie, przeto używanie Bittnera wyciągu lgh 

wiowego polecają wszyscy lekarze w cierpieniacli płuc i szyi, tudziez 
ustroju nerwowego, jako  środek do wziewania,

Także używany j  iko woda do ust je s t B ittnera wyciąg igliwiowy wy 
próbowanym pewnym środkiem zabezpieczającym w zapaleniu gardła i 
błonicy, ostrych i przewlekłych nieżytach jam y gardłow ej, tudzież w niemi j 
woni z ust.

Cena flaszki wyciągu igliwiowego 80 cnt., 6 flaszek 4 złr., patentowaneg 
rozpylacza 1 złr. 80 cnt.

Rittnera mydło ig-liwiowe je s t wybornem obojętnem mydłem toa- 
te tow em , dla utrzymania i zachowania delikatnej łagodnej cery, z P oWO,| 
swej odwaniającej własności szczególnie polecenia godne, jako  mydło o 
dzieci. Cena sztuki 35 cnt., 3 sztuk 1 złr.

BITTTKIiRA wyciąg igliwiowy je s t do nabycia jedyn ie i wyłącznie u

T T N E R A ,  a p te k a rza  w Reichenau, w Niższej Austryi,
i w poniżej wymienionych sk ładach :

Iw K r a k o w i e  K. W iszniewski ap t,, W. Redyk ap t., Jan  Fischer handel, —- w C z o r tk o w k  
Lud. Noss a p t.,— w Jarosław iu Józef Roma a p t.,— w Jaśle Romuald Palch a p t . ,— w K 
łomyi W. Dąbrowski handel, — we Lwowie P. Mikolasch apt., J . N ahlik apt., S. Rucker ap 
J. Piepes, — w Przemyślu Wł. Nahlik apt., — w Rzeszowie A. K arpiński apt., — w S ali 
Korze Karol Maresch aptek ., — w Stanisławowie Jan Macura ap t., — w Tarnopolu 

Jamrogiewicz apt., Leon Fleischmann apt., — w KKarażu J . Kruh apt.

J UL.

P las te r  uniwersalny S 0^ e Uu L l y

i . ze znakiem ochronnym! „Patentowany rozpylacz11 ma firmę wyP®,\ M T  Tylko prawdziwy |0ną: „BITTNER, Reichenau, N.-0e.“ [2577-2-6]

przy ranach od pchnięcia i cięcia, trudnych 
do wyleczenia wrzodów wszelkiego rodzaju, 
także starych peryodycznie odnawiających 
się wrzodach na nogach, bolących i roz­
ognionych piersiach i podobnych cierpie­
niach. Słoik 50 ct., opłatnie 75 ct.

Uniwersalna sól p rz e cz y sz cz a jąc a

środek przeciw wszystkim gośćcowym i reu­
matycznym cierpieniom. 1 złr. 20 ct._____

U k i e r Y z i ó ł  g ó r s k i c h ^ . - a  ***
2 złr. 60 ct., flaszki 1 złr. 40 ct.

Proszek  na pot u nóg, 50 c;.

A. W. Bullricha. W yborny środek domowy 
przeciw wszelkim następstwom utrudnione­
go trawienia, j a k : bólom głowy, zawrotowi, 
kurczom żołądka, palenia żołądka, cierpie­
niom hemoroidalnym, zatwardzeniu i. t. d. 
Paczka 1 złr.

Wódka francuska , flaszka 6o ct.
Oprócz wyżej wymienionych wyrobów są jeszcze na składzie wszelkie w austryac. 

gazetach ogłaszane krajowe i zagraniczne aptekarskie szczególności, w danym zas razie 
brakujące na składzie na żądanie punktualnie i jaknajtaniej będą sprowadzone.

.■ p£- R o z s y ł k a  p o c z t ą  za poprzedniem otrzymaniem kwoty przekazem poczto­
wym lub za zaliczką. ' ‘$ ^ 1

Za poprzedniem nadesłaniem nalezytosci (najlepiej przekazem poczto­
wym) porto je s t  znacznie tańsze niż przy posyłkach za zaliczką.

Prawie wszvstkie powyższe szczególności mają także na składzie w K r a k o w i e  
nn. W. Redvk aDtek. i P. Krokiewicz aptek. (2287-8-12)

I  O  W  O  S  € .

■ Często uczuwaną niedogodnością była okoliczność, iż piszący niemogli otrzymać ulu- 
bionego gatunku piór w rozmaitej wielkości i stopniu tw ardości, lecz musieli się wedle 

q wvbńr często 7.U n dri i u, inue^o a nieodnowiednieffo kształtu.
n k U  pior W r o z m a i t e j  wiciłKU&ui i  a t u p n i u  LwajLuuoui, i cci i u i u o i t n  oię 

okoliczności zdecydować na wybór często zupełnie innego a nieodpowiedniego kształtu. 
K a r o l  K u l i n  i  S p . spodziewają się zatem zaradzić tej potrzebie, gdyż wykonali ńoff» 
serye piór (tak zwaną seryę sortymentową), k tóra nietylko z powodu swego wybornego ga­
tunku , lecz także dlatego sprawi ogólne uznanie i zadowolenie, iż jedno i tosamo pióro 
w trojakiej wielkości, każda wielkość w trojakiej elastyczności, a każdy z tych gatunków 
znów 'w  rozmaitej grubości, je s t do nabycia. (2176-6-13)

Pudełek na próbę można dostać po 3 5  c e n t .

K arol Knłrn & Co. w W iedniu.
Skład fabryczny: S t e p l i a n s p l a t z  H r . 6 .



CZAS z Niedzieli 4 Grudnia 1887.

WYSZŁA Z DRUKU

f O W E l S I A
do Najświętszej Maryi Panny

wspomożycielki chrześcian
polecana we wszelkich smutkach i potrze­

bach przez X. Jana Bosco w Turynie.
I pięknym oryginalnym chromolitografo- 

wanym obrazkiem N. Maryi Panny
Cena egzemplarza 15 ct., z opłatną 

przesyłką pocztową SO ct.

Do nahycia we wszystkich znacznie.)szych 
księgarniach oraz w Administracyi'„Cza- 
su“ w Krakowie.

Dochód ze sprzedaży przeznaczo­
ny je st  na zakłady naukowo-dobroczynne 
J .  J . BOSCO- (2622-6-)

Mały Światek
illlustrowane pismo dla dzieci i młodzieży, 

wychodzi S razy na miesiąc
we Lwowie. [2739-4-5] 

Prenumerata roczna 4 złr., z przesyłkę, złr. 4-60 
„ kwartalna I „ „ „ „ 115

prenumeratę nadsyłać należy do Administracyi 
„Małego Światka11, Lwów, ulica Grodzickich 1. 3.

P ięk n y  podarunek  
na G w iazdkę

przedstawia „ K a r t a  s y m b o l i ­
c z n a  b i s i o r y  i  A m e r y M ‘%
wydana w Nowym Jorku przez ś. p. 
J. Horaina. Jestto  ozdobna chromoli- 
tografia, zawierajaca w 64 kwadratach 
fakta najważniejsze tego kraju , ozdo­
biona 35 portretami najsławniejszych 
mężów Ameryki. Kartę taką nabyć 
można, z dołączeniem objaśnienia po 
polsku, w księgarniach pp. Friedleina 
i Bartoszewicza w K r a k o w i e ,  gdzie 
sprzedaje się na dochód wdowy i sierót, 
po ś. p. J. Horainie za 2 złr. [2650-3 6]

N a d z w y c z a j  c ie k a w a
powieść społeczna w 3 tom ach:

TAJEMNICE KRAKOWA
opuszcza zeszytami prasę drukarską. 

Każdy zeszyt zawiera 3 arkusze druku 
i kosztuje 15 cnt.

PP. abonentom z prowincyi, aby oszczędzić opłaty 
pocztowej, przesyłamy to dzieło już w broszurowa­

nych tomach.
Tom I-szy, zawierający 320 stron druku, je s t do 
nabycia w drukarni Józefa Fiscłicra, ul. 
Grodzka Nr. 71 w Krakowie, po cenie I złr.

Przesyłający 1 złr. wprost przekazem poczto­
wym, nie ponoszą kosztów przesyłki. [2731-3-3]

58 w y d a n i e .

Radicale H eilung1
d e r  F o l l u t i o n e n  und der Impotenz (bez 
lekarstwa). Księgarnia H u b e r  &  B.;i h  n i e  
w W i e d n i u ,  St.adt Herrengasse 6. — Cena 
1 złr., pocztą 1 złr. 10 c t . , (2685-3 10)

Ostrygi z Ostendy
otrzym uje c ią g le  św ieże

HANDEL „POD ANIOŁKAMI"

J a n a  Miki
w Krakowie, (2644-4-6)

iv Rynlcu, róg ulicy Brackiej.

P a p i e r  k l o s e t o w y  1 5  c.
H  |  i e l i o t t w k ' i i e r  S ? a p f e s  f a b r i f e  
2  j Wien, V II., Kaiserstrasse 76.

* 215160-1

STOSOWNE PODARKI na GWIAZDKĘ i N. ROK.

l i  i c d e i i ,  I . ,  (w s  a h e i i  2 7 ,
obok słupa pamiątkowego,

Proszę dokładnie uważać na firm ę!
C. k. patentow ane wiedeńskie

i p arysk ie  (.2012 10-12)

gorsety f i s z b in o w e
od 3 złr. 50 ct. do 30 złr.

Szozególność:  gorsety
piersiowe dla s ł a b y c h  
pań, zupełnie bez wkła­
du , od 10 złr. wzwyż. 
Angiel. gorsety dla pań 
i panów jeźdźców. Miarę 
należy brać w centime-  
trach na sukni, bez odli­
czenia na ciele. 1. Obję­
tość piersi i grzbietu, 2. 
kibici, 3. biodra, 4. dług. 
p. ramionami aż do kibici. 
Gorsety będą przystrojo­

ne i naprawione.

Impotencję,
oełalsileniei

Wszelkie nas ępstwa grzechów młodocianych 
i powstałe przez to osłabienia w zroku, siu- 
ńhu i pamięci, przedraźrdenie rozstroje ner­
wowe, zmazy nocne i cierpienia krzyzów wy­
leczone będą według świetnie uznanej m to­
dy bez następstw  i przerwania w zawodzie 
gruntownie i najszy’-eiej, rów ież cieczenie 
J oewki moczowej,  świeżo powstałe i zasta­
wało, bez bolu i bez w strzykiw ania, także 
wszelkie choroby kobiece, ja k : białe upła 
wy, niepłodność i wszelkie choroby macicy,

nież ściś! ’  * — ----------
wyrzuty 
a lub »ii

również ściśle wedle naukowej metody wszel­
kie wyrzuty skórna, kiłę  i wrzody bez kra- 
lania lub pieczenia w słynnie znanym od lat

wielu zakładzie

l i l°® H a r t m a n n a
®peeialisty wedle dyplomu z r. 1870 członka 

wiedeńskiego lekarek. wydziału
•  Wiedni&s,! .,  lobkowśłzplatz Nr. I.

Mnóstwo uznań można przejrzeć. Leczenie 
®oże być odbyte z najlepszym skutkiem tak- 
*? listow nie, a lekarstwa przesyła sxę dy­
skretnie. Honorsryum m ierne. (2279 203 ) 
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DOROCZNA WYPRZEDAŻ
wszelkich t o w a r ó w  l i a l a u l c r y j i i y c l i  brązowych, skórkowych 
i drewnianych, majolik, w j  r o lu n v  p la t e r o m  a iiy eS t, b iż u -  
Ix'i'j j i wachlarzy — rozpoczęła się x  d n i t m  Syx* g -r u d n ia

w magazynie: (2775-2-12)

F. SZUKIEilCZA w Krakowie, Rysiek, linia A—B.
Towary zeszłoroczne niżej ceny kosztów.

Odznaczony na 15 wystawach uware jedyny jiierwszemi medalami, 
ostatni raz w Londynie isS3  r.. dworna wielhietni złotem! medalami 

za gatunek tranu I sposńh jego przyrzą«l%enia.

Piotra i d ! S ^ < 8ionera
najczystszy leczniczy tran z wątroby miętusów.
Ten tro i wyrabiany bardzo starannie we własnych fahtoryuch Moliera ze świeżych, 
zdrowych wątrób roiętxisa, w smaku i zapachu przyjemny, polecają najgoręcej 
11 ij pier wsi korykusze  lekarscy z powodu łatwej strawności, szczególniej też dla dzieci.

O n a  1 z ł r , 6 flaszek poczta onh tn ie  Odprz»dąjąeym zniżka.
Do nabycia we v.szysikich sntekach i handlach aptecznych monarcłiii i hurtownie w głów. 
składzie dla łnstryi . W(>girr: Robert Gehe, 11 ix*n, 111., Heamarkt I .

Składy mają: w Krakowie Tranczyńskiego apt. spadkobiercy, K. Wiszniewski apt.. 
.Tan Janiga kup.; w Biały A. Blixmnntha! a p t.; w Brzesku W. Janoszek ap t.; w 19nkii 
J. Siebert apt.; w Jarosławiu Wisłocki ap t., J. Rohm; w Bzeszowie A. Karpiński 
apt., J. Schaitter i Sp. kup .; w Sędziszowie J  Mizerski apt.; w Podgórzu J. Ska- 
k a lsu  ap t.; w Samborze J . Aleksiewicz ; w Sokalu W ysoczański ap t.; w Tarno- 
wie W. Miildner i Spół. kup.. F  Leszczyński kup. 2591-3 8>

B O U R G E A U D  Dostawca Szpitali paryzkich 2 0 , ULICA RAMBUTEAU, 2 0 ,  PARYŻ 
NOWE SPECYFIKI NIEZAWODNE PRZECIW CHOROBOM SEKRETNYM

S p ie s z n e  u le c& e n ie  p r z e z  u ż y c i e  :

KAPSUŁEK BOURGEAUD Z PASTY LECZĄCEJ
miękich,rozpuszczalnych w pudełkach po 40 Kapsułek dużych i po 80 Kapsułek małych. 

Recepta 33'* LIŚGEOIS, Szpitala du M idi w  Paryżu.

ZP 7 Y Q T C  I V 0 D A  IW Y  P°d zaręczeniem jedynie używane w szpitalach 
U l .  I O  I L u  l\U  r  H I I f  I paryzkich, w pudełkach 40 Kapsułki miękie.

ZL Q Q C M P Y I  Q A P T  Al H W L  I drzewa cytrynowego santałowego , 
L O O l N U I I  O A N  I A L U  11 L U  czystej pod zaręczeniem. Kapsułki 
miękie zawierające 50 centigr: Essencyi santałowej. Pudełka ze 40 Kapsułek 

zawierają 20 gramów essencyi. Małe pudełeczka zawierają tylko 10 gramów.
Leczenie SUCHOT,SŁABOŚCI PIERSI, OSKRZELI, KASZLU, ZAKATARZENIA, etc.

Y A D Q I I I  1 /1 w in o  Y D C n 7 n T f l l W E  iedyne wypróbowane przez użycie 
A A l w U  L M i  T r a n S \n L U I .U  I U l ? L  w szpitalach paryzkich wydały nad­

spodziewanie pomyślne skutki we wszystkich słabościach organów oddechowych.

\A /I& in I Q m m P L A i m  z CMniną, Kakao i Malagą jest najlepszym środ- 
f |  I II U U . D U U a l u L A U y  kiem pożywnym i wzmacniającym.
W  Krakowie w aptekach: W iszniew skiego,Trauczynsldego,R edyka i Siedlecki

iS T Dotychczas niezrównany.
’w m r  m s t  a  a  aW .  H A A G E R A

o. k. w yl. uprz. p ra w d z iw y  oczyszczony

T B U i l Ą T R O B T
MIĘTUSÓW

Wilhelma Maagera w Wiedniu.

a
%

ęĘm Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek łatwego tra-
H j  Wlenia szczególniej także dla dzieci polecony i zapisywany jako  naj-
M  czystszy, najlepszy, najnaturalniejszy i za najskuteczniejszy uznany śro-

" dek przeciw c ierpieniom piersi i p łu c ,  zołzom, liszajom, wrzodom,  
wyrzutom skórnym, gruczołom, osłabieniom i t d. — Flaszka po I złr . — W składzie 
fabrycznym w Wiedniu, III., Heumarkt Nr. 3 , tudzież

we wszystkich aptekach  i sk ład ach  tow arów  aptecznych
austr. węgier. państwa prawdziwy do nabycia.

W  Krakowie m ają na składzie pp. F. Gralewski ap tek ., Wiktor Redyk apt., 
Konstanty Wiszniewski aptek ., H. Markiewicz aptek ., Jan Janiga kupiec, Stanisław  
Feintuch kupiec. (2318 6-18)

W iedeń — „Hotel Mótropole“.
R i n g s t r a s s e ,  F ra n s - J o g a f c - Q n a L  

UPff* W  i e  1 Ił i  p i e ^ w » s o f f E ę i s i y  h o t e l .  *“̂ 8 1  
300 pokoi i salonów (od 1 złr. wzwyż) winda o so b o w a , czytelnia z dziennikami wszelkich krąjćy. 
(także ?Czas“), W spaniało podwórze oszk lone. Kąpiele Dunajowe i biuro telegr. w hotelu. Stauya 
tramwajowa przed hotelem, omnibus hotelowy na dworcach kolejowych. Przy-dłuższym  pobyoie 
zn iżon e ceny. <2265 87-92) L. S P E IS E R , dyrektor.

BRUO!

Y  K W I Z D T  Y
środki weterynarskie.
Odznaczony medalami w Londynie, Paryżu, Wiedniu, Monachium 
i Hamburgu — dyplomem honorowym krajowej wystawy gospod.- 
rolniczej w Czerniowcach 1886 r. — dyplomem pierwszej wystawy 
nagrodowej psów w Wiedniu 1885— 1886 r. — szczególnem uzna­
niem VI. sekcyi (dla chowu koni) c. k. Towarzystwa gospodarczo- 
rolniczego w Wiedniu 1879 i 1885 r. — uznaniem międzynarodo­
wego klubu dżokejskiego w Baden-Baden, austr. klubu dżokejskiego 

w Wiedniu, wegier. klubu dżokejskiego w Budapeszcie.
. . . (1764-4-5)

E w iz d y  c. li. k on c. p ro szek  k orn eiik u r^ sk i d la
b y d ła , d la  bon i, b y d ła  rograteg-o 1 o w ie c ;  wypróbo­
wany jako p ro szek  od ży w ia ją cy  b y d ło  przy regularnem 
podawaniu na mocy długoletniego doświadczenia W b rak li a p e ­
tytu , w  k rw aw ym  udoju, n a  p op raw ien ie  m lek a  
i t. p. - l iw iz d y  c .  k . uprz. p ły n  przy w roi czy  d la
k on i. Do wzmocnienia p r z e d  większemi trudami i następnego po­
krzepienia sił po przebyciu tych trudów, zwichnieniach, sztywności 
ścięgien, sztywności mięśni itp. 1 flaszka 1 złr. 40 ct. — i iw iz d y  
w od a  na oczy l flaszka 80 c, — M w izdy o stre  w c ie ­
ra n ie  słoik 3 złr. w. a. — K w izd y  p roszek  na k opyta  
i s tr z a łk ę  kopytow ą. Flaszka 70 ct. — M w izdy k a r ­
m a p ożyw na d la  koiei i  b y d ła  ro g a teg o  do szybkiój 
pomocy dla zbiedzonych zwierząt, dla podniesienia tuszy. Wielka 
skrzynka 6 złr., mała 3 złr.? paczka 30 ct. — M w izdy O lejek  
p rzec iw  lisza jom  i p archom  n psów . l flaszka l złr. 
50 ct — M w izdy p ig u łk i p rzec iw  rob ak om  u k on i, 
1 puszka blasz. złr. 1-60, pakiet 60 c — K w izd y  p ig u łk i p rze ­
c iw  b ieg u n ce  koni i bydła rogatego, 1 puszka blasz. zawierająca 
15 pigułek 1 złr. 60 c., 1 pudełko zawierające 5 pigułek 60 c. — 
M w izdy P h is ic . Pigułki rozwalniające dla koni, jedna puszka 
blaszana 2 złr. — M w izdy ty n k tlira  dla koni 1 flaszka 1 złr. 
50 cnt. M w izdy p ig u łk i d la  psów . pudełko l z łr .— 
M w izdy p roszek  d la  św iń , do p o d n ies ien ia  tu ­
cz e n ia  i szybkiej pomocy dla zbiedzonych świń. Wielka paczka 
l  złr. 26 c., mała 63 c. — M w izdy p roszek  le c z ą c y  d la  
drobin, i paczka 50 cnt. —  f iw iz d  v le k a r s tw o  p rze ­
c iw  b ieg u n ce  u o w iec , paczka 70 centów. -— M w izdy  
C. k. uprz. p roszek  o d w a n ia ją cy  przeciw zapowietrzeniu 
w stajniach, kloakach, zarazem kit do spajania soli nawozowój. 1 
paczka 1/2 kilo 15 ct., skrzynia 10 kilo 2 złr. 40 ct. — M w izdy  
m aść n a  g r u c z o ły  i  w ym iona. Słoik l z ł r — M w izdy  
k it  n a  k opyta  (sztuczne kopyto rogowe) laska 80 cent. — 
M w izdy W a ze lin a  n a  k op yta  k o ń s k ie , na kruche 
i pękające kop>ta 1 puszfca złr. 1 c. 25 .—  M w izdy p roszek  
s tr z a łk o w y . Flaszka 70 c. — M w izdy m aść na p arch  
k o ń sk i przeciw chorobom koni i bydła. Słoik 1 złr. —  M w izdy  
balsam  n a  ran y  koni i bydła. Flaszka złr. L25 — M w izdy  
m yd ło  do m ycia  przeciw chorobom skórnym zwierząt domo­
wych, i  puszka 80 ct. i złr. L60. — M w izd y  że la ty n o w e  
k a p su łk i na rob ak i u psów, pudełko l złr. — M w izdy  
Śm ierć szczurom  (środek wygubiający szczury oraz myszy)

sztuka 50 cnt.
Prawdziwy do nabycia w S& ralkowSe  

h u r t o w n i e  1 c z ę ś c i o w o  u  a p t e k a r z y  : pp. H. Markiewicza, E. Ra- 
dlera, Wikt. Redyka, Ad. Siedleckiego, E. Sobierajskiego, Ernesta Stockmara, 

Józefa Tranczyńskiego, Konstantego Wiszniewskiego; 
h u r to m  n i e  w  h a n d l a c h  l u a t e r y a ł ó w  a p t e c z n y c h  : pp. M. Jawor­

nickiego, Ed. Krautlera i J. Wiszniewskiego.
Prawdziwy do nabycia we L w o w i e  

h u r t o w n i e  i  c z ę ś c i o w o  u  a g i t e k a r z y :  panów Piotra Mikolasxha, 
J. Beisera H. Blumenfelda. K. Krzyżanowskiego, S. Ruekera, A. Sklepińskiego,

J. Wiewiórskiego;
h u r t o w n i e  w  h a n d l a c h  n i a t e r y a ł ó w  a p t e c z n y c h  : pp. F. Hanke,

A. Htibner i J. Spath.
Dalej c z ę ś c i o w o  w  a p t e k a c h  1 h u r t o w n i e  w  h a n d l a c h  m a t e -  
r y a l ó w  a p t e c z n y c h :  w Baranowie, Bełzie, Biały, Bóbrce, Bochni, Bol- 
czowie, Borysławia, Borszczowie, Brzesku, Brodach, Brzeżanach, Buczaczu, Bur­
sztynie, Czortkowie, Dębicy, Dolinie, Drohobyczu, Dynowie, Glinianach, Głogo­
wie, Gródku, Horodence, Husiatynie, Jarosławiu, Jaśle, Jeziorzanach, Kołomyi, 
Kossowie, Krośnie, Krzeszowicach, Kuttach, Leżajsku, Łopatynie, Mielcu, Mi- 
kuliócach, Milówce, Myślenicach, Nadworny, Niemirowie, Nisku, Nowym Sączu, 
Obertynie, Oderbergu, Oświęcimie, Podgórzu, Podhajcach, Pudwołoczyskach, 
Przemyślu, Przemyślanach, Przeworsku, Radomyślu, Radymnie, Rohatynie, Roz- 
dole, Roźniatowie, Rozwadowie, Rzeszowie, Sądowej Wiszni, Samborze, Sanoku, 
Sędziszowie, Skale, Skalacie, Skole, Sokalu, Stanisławowie, Starym mieście, 
Stryju, Tarnopolu, Tarnowie, Uhnowie, Ulanowie, Wareziu, Wieliczce, Wiśni­
czu, Wojniczu, Wojniłowie, Zabłociu, Zakliczynie, Zaleszczykach, Zbarażu, Zbo- 

rowie, Złoczowie, Żmigrodzie, Żółkwi, Źurawnie, Żywcu.

Ołówny skład dla Galicyi u P. liko lasch a  apt. we Lwowie.
C elem  za p o b ieżen ia  o m y łe k  prosim y Szan ow n ą  
P u b liczn o ść  przy zak u p n ie  za żą d a ć  za w sze  w y ­
robów  M w izdy i  zw r a ca ć  u w a g ę  na pow yższy

zn a k  ochronny.
C entralny s k ła d  ro z sy łk o w y  w  a p tece  

ob w od ow ej w  M orneuburgu
WrsKmtimmU.m. J a n a  K w i z d y

c. k. austr. i król. rumuńskiego nadwornego dostawcy 
środków weterynaryjnych.

„  W IELKI WYBÓR

pierników
ozdobnych tak zwanych Mikołaj hów, 
we fabryce pierników K . .  M o l ę ę k i e g u  
przy ulicy B r a c k ie j  pod Nr. 5 w K ra­

k o w ie , istniejący od przeszło 30 lat.
(26651-7-7)

BIURO NAUCZYCIELSKIE
M aryl W ysockiej

w Krakowie, ul. Bracka L. 5,

mając rozliczne stosunki w kraju 
i zagranicą, zajmuje się umiesz­
czaniem guwernerów, guwernan­
tek oraz bon różnej narodowość’.

[659-2-]

Mieszkania,
składające się z czterech i pięciu pokoi 
na I. i II. piętrze, z wszelkiemi wygodami 
są do wynajęcia od Igo stycznia 1888 r. 
Ulica Ł o b z o w s k a  Nr. 10, obok 0 0 .  
Zmartwychwstańców. Na żądanie stajnia 
i wozownia. (2667-5-10)

FABRYCZNY SKŁAD

B I E L I Z N Y
trykotowej, według systemu profes.

Jaegera, 
w hand lu  p. f. P o rę b s k i  i Z im le r

w Krakowie, Rynek gł. L . 8.
Kupujący otrzymują dokładne wyjaśnie­

nia, jak prać należy bieliznę trykotową, 
aby uniknąć kurczenia i utrzymania tejże 
w należytej elastyczności, zwłaszcza try­
kotowe koszule, których używa się jako 
zwykłe koszule. — Bielizna Jaegerowska 
przy obecnej zimowej porze jest niezbędną 
dla osób słabowitych i skłonnych do prze­
ziębienia oraz cierpiących na reumatyzm 
i przez najwyższe władze sanitarne jak 
najlepiej jest zalecaną. (2504-6 6)

g? (Wie przeoczyć!! ffl
I Odznaczone „wielkim złotym medalem1*. |

f  A U T O W I  W I Ł O  f
|  FABRYKA INSTRUMENTÓW II

|  m u z y c z n y c h  f
w  Chebie (Eger) w Czechach

poleca swoje przez pierwszorzędnych I 
artystów jako  w nowszych czasach za 
niezrównane oznaczone sitrzypce, al- J 
tówki itd. wedle modelu Stradnareg-o, §Ś 
(tnarnercffo, Amatego po 9, 10, 15, I 
20, do 50 złr. za sztukę; gorszy gatunek J) 
6 złr., skrzypce dla uczniów 3, 4 do j 
10 złr., k larnety najlepsze, 13 klap walco- I 
wyeh 14 z łr , flety niezrównane, najlensze | |  
trqbki, waltornie od 15 złr. wzwyż. B .  ąn- » 
stawne cytry, smyczki, struny itd. II 
Beparacye znakomite. Cenniki darmo i 8? 
opłatnie. Zupełna poręka za każdy odemnie |  
sprowadzony instrument. (2425-4-10) gg

^ = 8 —=S§-

Nadszedł świeży transport z A n g lii:
f j lń n tn tA /n i l /Ó U i l  uniwersalnych z gładkiemi 
Uli IUIUV* II ll\U W walcami i do zielonego sło­

du, ręcznych i do k ieratu ; [2712-3-5]
M f v n k l i w  do śrutowania i do mielenia zbo- 
llll jSIrtUn ża na mąkę, ręcznych i do kieratu; 
także młynków skombinowanych pytlami, 
które od razu wydają 3 gatunki mąki, a otręby 
osobno i wszelkich innych do gospodarstwa po­
trzebnych maszyn najnowszej konstrukcyi. 

Cenniki na żądanie posyłam opłatnie.

J .  B .  P  r  i i  w  e  r
w Krakowie, ul. Wolnica L. 4.

PAPIER W LINSI
Najznakomitsi lekarze zalecają PAPIER 

WLINSI p r z e c i w  kaszlom, kata* 
roni, nieżytowi oskrzeli, cho­
robom g-ardlanym, grypie, bo­
lom w krzyżach, gośćcowi i t. d. 
Użycie tego papieru bardzo proste, jedynie 
przyłożenie wystarcza i pozostawia tylko 
lekkie świerzbienie.

W P a r y  ż u a fabrykanta p. Wlinsi i  Sp. 
na ulicy de Seine Nr. 31.

Dostać można w K r a k o w i e  w apte­
kach p. p. Tranczyńskiego, K. Wiszniew­
skiego, W. Redyka i Siedleckiego; w L w o ­
wi e  u p. p. Mikolasćha i Wiewiórskiego, 
Sklepińskiego i Beisera. (2464-4-13)

SUKNO!
Piękne, trwałe gatunki, tak  gładkie ja k  
w nowych gustownych wzorach w ykra­
wa się bardzo tanio. Próbki przesyła sie 
do przejrzenia opłatnie, tylko dobrze 
asortowane zbiory dla pp. majstrów kra­
wieckich na koszt. (2174-13-)

Skład fabryczny sukna 
„ Z i U  W E IS S E 1 V  L A O n -  

In Br ii ii u. I



CZAS z Niedzieli 4 Grudnia 1887.

ZARZĄDCA DOBR 1
posiada jący  2 0 -k ilk o le tn ią  p rak ty k ę  
w  zaw odzie g o sp o d a rczy m , jak o też  
w zastępstw ie  w obec w ładz, (2762-1 3)

p o s z u k u j e  p o s a d y  |]
od św. Jana 1888 r. 

Interesowani panowie właściciele 
majątków ziemskich raczą odnośne 
korespondencye wysłać pod literami 
ML. S. poste restante Tarnów,

5 — ty— i f - s s ®

I  a u czy cieli* a
uzdolniona do prow adzenia  3ch pan ienek  do 4ej 
i 5ej a  jed n e j do 2ej k la sy , znaj dale zaraz 
umieszczenie w małem  m iasteczku. W ym a- 
gane jes t bezw arunkow o: udzielanie lekcyj g ry  
na fo rtep ian ie , nau k i robót ręcznych, ję z y k a  fran­
cuskiego i niemieckiego. ■— Osoby starsze 
maia pierw szeństw o. Z głoszenia pod  lit. T. IŁ. 
36. poste  restan te  Kraków. (2744-3-3)

■kfl W7* | 1  IM W fl  różnego rodzaj n 
. JM muAMWWLA H J  są każdego cza­
su na sprzedaż. — Wiadomość u portyera 
w Krakowie, przy ulicy S ła w k o w sk ie j  
pod Nr. 24. ' (2756 2-3)

P l / n n n m  Żonaty, bezdzie tny , k tó ry  sam odziel- 
l - l \ U l i U I I I  nie w zorow o zarządzał gospodars­
tw em  rolnem , gorzeluianem , stawowem  i lasowem 
przez  k ilkanaście  la t na  Szlązku  i w Gaiicyi, 
poszukuje  posady  za skrom nem  w ynagrodzeniem . 
A d res: X .  Y. p. rest. Kalwar y  a. (2761-1-3,:

surow e i apretowane,
bieliznę d am ską  i dziecinną k rakow skiego  w y­
ro b u , fa rtu szk i, su k ien k i do ch rz tu , czapeczki, 

kaftan ik i, halk i i. t. d. — poleca

młody gajowy.
obeznany z kulturą, dobry myśliwy, żonaty, 
liczący 27 lat, z dobremi świadectwami, po 
szukuje zaraz posady. — Adres: A ndrzej 
K w iatkow ski, w K rakow ie, p rzy  ul. G arn­
carskiej pod N r . 5. (2760)

ńerwszy krakowski skład płócien krajów. 
71. Knlczykowskiej

w K rakow ie, ul. Sław kow ska, hotel Saski.
(B ielizna sto łow a — ręczn ik i 
krajow e i zagraniczne).

Szanownym turystom, zwiedzającym bu­
dowę kolei cyrkumwallacyjnej, poleca się 
restauracya (2763-1-2)

w 'l l i V a W r
ZA WISŁĄ, 

gdzie można dostać, jak w lecie, smacz­
nych potraw i przekąsek. Tamże główny 
skład napojów propinacyjnych z wyłączną 
sprzedażą likierów zdrowotnych izdebnic 
kich księcia Montleart Saxe-Courlande, od 
znaczonych na Wystawie krajowej krakow 
skiej medalem srebrnym, tj. polski koniak 
Jarzębiak, Jarzębinka i Koniferynka.

Usługa rzetelna i szybka.
O łaskawe względy uprasza

K. Z u b rzyck i.

Nowa PRACOWNIA RZEŹBIARSKA 
w Bochni

wszelkich robót Kościelnych, fil 
g-ur, ołtarzy, feretronów, ey 
boryj i. t. d., tudzież ozdób archi 
tektonicznych do facyat domów i do 
salonów, z gipsu, kamienia, wapna hidrau- 
licznego i cementu. — Wykonywa biusty 
z natury lub fotografii, zdejmuje maski 
pośmiertne. Przyjmuje wszelkie odnawiania 
i naprawy. Skład figur religijnych i fan 
tastycznych. Zaszczycony uznaniem ogól- 
nem za dotychczasowe roboty, które umie 
jętnie i sumiennie niemniej tanio wyko 
nywam, polecam się łaskawym względom 
Wieleb. Duchowieństwa i pp. architektom 
(2752-1-5) W. Sonnek, rzeźbiarz w Bochni

Jabłka.
Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną 

Publiczność, że przybyłem znowu z wiel­
kim wyborem styryjskich jabłek 
/Sprzedaż odbywa się w tym samym lo 
kalu, prży ul. Stolarskiej w kramach Do 
minikańskich pod L. 24. Ja n  S triim pf.

(2759-1-6)

Szczególności welocypedów
DLA DZIECI (2275-30-36) 

angiel. systemów,

Englenr& Klein
fabryka bicyklów 

i tricyklow, 
w  Wiedniu, VII., Kaiserstrasse 41.

l llustr. cenniki na porę 1887 r. darmo i opłatnie

Płótna krajowe

chustk i do nosa 
(2523-9-104)

Na ś. Mikołaja i na Gwiazdkę!
D l a  d z i e c i

n a jw iększy  i  n a jta ń szy  w ybór

la lek  kostiumowych
w ed łu g  w zorów  etnograficznych,

w ielki wybór drukowanych deseni,
W FABRYCE LALEK

Eweliny Zabawikiej
w K rakow ie p rzy  u licy  Jagiellońskiej 

i  Szew skiej pod  N r. 7. (2737-3-3)

LODOWNIA BARDZO OBSZERNA, 
sk le p  frontow y,

fi, 4 i I  pokoje na HI. piętrze, nowo 
wyrestaurowane, [2679-6-1 

są do wynajęcia każdego czasu przy ulicy 
M ik o ła j s k ie j  pod Nr. 4.

L I  p  p  M A  N N A

K A R L  S B A D Z K  I E

najlepszy  śro d ek  dom owy w  zaburzeniach tra  
w ienia , ospałej wym ianie m atery i i tychże s k u t­
kach. D la używ ania  w n ieżytach  żo łądka  i k i ­
sz e k , cierpieniach w ątroby  i żó łc i, nadm iernem  
nagrom adzeniu tłuszczu  oraz tw orzeniu  się kw a­
sów, przez lek a rzy  ogólnie polecane. Do naby­
cia w pudełkach  po 60 ct. i 2 złr. w aptekach. 
Za opłatnem  otrzym aniem  2 złr. 20 c. op łatn t 
Drzysłanie 1 p u d e łk a  z a p tek i Llpiimauna 
w Karlsbadzie. (1991-13-48)

lejnoty Miasta Krakowa. A lb u m  w s'p a n i'a łe  
wielkości’ 40/50 ctmtr. 

_ w ozdobn. okładkach,
zawierające 24 widoków w chromolitografiach, przedstawiających 

n a j w s p a n i a l s z e  i n a j p i ę k n i e j s z e
Z A B Y T K I  I  P A M I Ą T K I  K R A K O W A

podług oryginalnych akwarel 
JU L . K O SSA K A  i S T . TO INDOS A,

z tekstem historycznym o 24 arkuszach prof. Dr. W ł. Łuszczkiew icza, 
oraz przedmową prof. Dr. M ar. Sokołowskiego, wyszło nakładem firmy

K u tr z e b a  i M iirczyńsfei w Krakowie.
Z nakom ite to  d z ie ło , w ypracow ane przez p ierw szorzędne siły  a rty styczne  

inaszego k ra ju  i w ykonane w naiw iększym  europejskim  zak ładzie  a rtystycznym , 
- 6 J d  : [2751-2-12]polecam y gorąco Szanownej Publiczności.

mmSi
M. BEYER (SPÓ Ł K A  w KRAKOWIE, _

Sukiennice Nr. 12, 13 i 11, naprzeciw kościoła N. P. Maryi. J |
  W A

KŁOSY
CZASOPISMO T Y G O D IIO W E  IŁŁUSTRO W AH Ę,

P O ŚW IĘ C O N E  L IT E R A T U R Z E , NA UCE I  SZTU C E,
w ychodzić będ ą  i w roku  p rzyszłym  co ty d z ie ń  w e czw artek , w objętości 2ch arkuszy , drukiem 
garm ontow ym  na in te rlin iach , z dwoma dodatkami bezpłatnem i,  z k tó ry ch  jed e n  zwy 

czajny zaw ierać będzie  pow ieść tło m aczo n ą , d rug i zaś nadzwyczajnyi

1IQ

D Z IE Ł A  M IC H A Ł A  B A Ł U C K IE G O ,
oba te  d o d a tk i czyniące b lizko 1800 stro n n ic  d ruku , czyli od 8—10 tom ów  zw yk łego  książkowego 

w ydania, bez żadnej dopłaty prenum eratorom  naszym  rozsy łać  będziem y,
Jako Premium zaś artystyczne damy reprodukcyą jednego z ostatnich obrazów

HENRYKA SIEMIRADZKIEGO,
o którego wybór odnieśliśmy się z prośbą do Mistrza.

K

Sposobność kupna*

5
Chcąc dać sposobność naszym łaskawym odbiorcom w miejscu i na 

prowincyi* do taniego załatwiania sprawunków na Gwiazdkę i Ho wy 
rok, wyrobiliśmy partyę bielizny i towarów płóciennych, których ceny 
znacznie zniżyliśmy, a które w tej cenie tylko od 1 do 31 grudnia b. r. 
sprzedawane będą.

Przesyłki z prowincyi uskuteczniamy za zaliczką odwrotną pocztą.

m

s
mm

Serya I. po 1 złr.
1 koszu la  dam ska, ubierana ha ftem ;
1 k a fta n ik  ranny , z haftow anem i w staw ­

kam i ;
1 spódnica  z haftow aną fa lbaną;
1 p a ra  m ajtek  z haftow aną fa lb an ą;
1 koszu la  m ęzka dz ienna;
1 p a ra  kalesonów  m ęzk ich ;
4 ręczn ik i p łócienne;
6 chustek  ba ty s to w y ch ;
6 serw etek  deserow ych;
1 o b ru s;
1 fa rtu szek  kolorow y, haftow any;
6 ko łn ie rzyków  m ęzkich ;
3 p a ry  m ankie tów  m ęzkich.
Każdy wymieniony artykuł tej seryi 

kosztuje 1 zlr.

KWIZDY środek wygubiający 
szczury i myszy.

m
l*
3
§m

Śmierć sicmrom
Dla wygubienia szczurów, myszy domow 

i polnych, skrzeczków i kretów.
T en śro d ę*  w ygubi .jący  szczury dzia ta  ty lk o  

na szczury , m yszy i podobne zw ierzęta, podczas 
g d y  p so m , k o tom , drobiu i innym  pożytecznyn  
zfci rzętom  dom owym , wedle o rzeczen ia  w etery  
n arzy  wcale n ie  szkodzi.

P raw dziw y do nabycia w K R A K O W I E  u 
IM. J a w o r n i c k i e g o ,  K i l .  U r & u t l e r a ,  W .  
R e d y h a  a p t , it. W l s z n l e w s k i e i f o  apt.
J .  W i ś n i e w s k i e g o .  (2312 18 26

( w i ó w n y  s k ł a d  d l a  G a i i c y i  u  P i o t r a  
n i k o  a « c l i a ,  a p t e k a r z a  w e  L w o w i e .  

C e n a  s z t u k i  S O  c t .  w .  a .  
C e n t r a l n y  s k ł a d  w  a p t e c e  o b w o d o  

w e j  w  H o r n e u b n r g u  p o < l W i e d n i e m

o ś c i e c ,  r e u m a t y z m ,
wszelkie nerwowe bóle, łagodzi i usuwa szybko 

Ilerfoatm eg© w y c ią g  roślinny:

2 0 n E H f f i S
Wypróbowany ze znakomitym skutkiem w szpitalach cywil, i wojskowych. S łuży do w cierania.

IJKTYAISIE. W ielm ożny Jul. Herbabny, ap tek arz  _w W iedniu.
P roszę  o 2 flaszki Neuroxylinu m ocniejszego g a tu n k u  dla m ojej córki. B ardzo jes tem  

P an u  w dzięczny za  ten  dobry  i niezrów nany środek , k tó ry  m nie zupełn ie uw olnił od silnego 
reum atyzm u, ja k i  m iałem  w całem  c ie le , ta k .  iż niem ogłem  pracow ać. T eraz po używ aniu 
N euroxy linu  up łynęło  8 la t ,  a  nieczuję najm niejszych bólów . Polecam  więc każdem u ten  
znakom ity  środek . " . . .  t2613"1

S taa tz , p. K autendorf, 21 m aja 1887 r. Józef Łeeber, p iekarz.
Cena 1 flaszeczki (zielono opakow ani j )  1 złr., 1 flaszeczki sil­
niejszego gatunku (różowo opakow anej) n a  gościec, reu­
matyzm, porażenia złr. 1*30, pocztą  za 1—3 flaszeczek 

20 ct. w ięcej za opakowanie.
Tylko prawdziwe ze znakiem 

ochronnym jak obok! ~Ĵm§
C e n t r a l n y  s k ł a d  rozsyłkowy dla prowincyii 

WIKA, AFOTUEKE „KUR BABM HEB*I«HE1T‘‘ 
Jul. Herbabny, Yeultau, VII., Kaiserstrasse 33 135.

S K Ł A D Y : w K R A K O W IE ma E . S io tk m ar ap t. i W . R ed y k  a p t,;  w e L W O W IE  
Z. R u rk e r ap t. „pod srenrnym  Orłem ", P . M kolasch ap t., J . W iew iórski apt. i H. BI imen- 
feld  a p te k .  A . Sklep  ń -k i, J  Beiser, C. K rzyżanow sk i; w B IA Ł Y  J .  Kolassa, A. Fuchs i R. 
K eler- w BORSZUZOW1E M. N iem czew ski; w BRZEZANACH A. D urst a p t.;  w  BRODACH 
M. R e u e r : w CZERNIOW CACH C olicbow ski, Dr. J  B arber, W. A lth ; w  DORNA W A T R A  
F  F r i ts e h ; w DROHOBYi ZU J  A ichm iiller, L. D ob rzy m eck i; w GURAHUMORA E. Bo- 
te z a t-  w HORODENCE M. A xentow icz; w JA R O SŁ A W IU  J .  R ohm , L  G rzym ała, W isło ­
ck i- w JA Ś L E  R P a lch ; w KIM POLUNG F. F ritsc h ; w KOŁOMYI J . Sidorowicz, E. Sten- 
„„l. ... im p v n z v x rn A fT T  w U erW - w K R Y N I C Y  H . N itr ib i t : w M IELCU A. Paw likow sk i;

WJ U L IU S

zel;’ w KOPYCZYŃCACH M. R ed er; w KRY N ICY  H . N itr ib it ;  w M IELCU A. Paw likow sk i; 
w  M ILÓW CE M. Q uirini; w PODW UŁOCZYSKACH D. S chneider; w PRZEM YSŁU A  Mań-

.  . > -*-r 1 r tT T  T ,  T» . I “  I ł  A T X T 7 1 f \T T  IN I f  A  A n . i . L <  .  n ,  D  A TY ( 1  I M

E  Liszka', J .  H abe m ann; w STA N ISŁA W O W IE A. Beil, J . M acura ; w STOROŻYNCU H. 
F iillen b au m ; w TARNOPOLU H. K ab ale , F . Jam rog iew icz ; w W ILAM OW ICACH F . Schnei­
d e r ; w USTRZY K A CH  J .  R ie d l; w Ż Ó ŁK W I A. D adlec ap tek .

8

Serya II. po złr. TS5.
6 chustek  w ebow ych z kolorow . b rz eg a m i; 
6 ch u stek  w ebow ych b ia łych ;
6 se rw etek  deserow ych ad am aszk o w y h ;
1 o b ru s;
6 k raw atek  jed w ab n y ch ;
1 k a ftan ik  try k o to w y  ciep ły ;
1 p a ra  kalesonów  tryko tow ych  c iep ły ch ;
1 p a ra  kalesonów  z piki an g ie lsk ie j; 
y, tuz . ska rp e tek  b iałych , ręcznej ro b o ty ; 
1 obrus z frendzlą  i kolorow . sz lakam i;
1 tu zin  serw etek  z frendzlą  i kolorow em i 

b rz eg a m i;
1 paraso l od deszczu.
Każdy wymieniony artykuł tej seryi 

kosztuje złr. D25.

f i

8
8

Serya III. po złr. 1*?5.
1 koszu la  dam ska  szertingow a z haftem ;
1 kiifranik dam ski b iały  ub ierany  haftem ;
1 p a ra  m ajtek  z szeroką  fa lbaną  h a fto w an ą ;
1 spódnica ciepła try k o to w a ;
1 spódnica b iała z zak ładkam i;
»/2 tu z in a  m ankietów  dam skich; _
6 chustek  batystow ych  francusk ich  z naj- 

modDiejszemi brzegami k o lo row em i;
6 ręczników  p łóciennych;
1 bardzo  c iep ły  kaftan  try k o to w y ;
1 p a ra  bardzo  ciepłych kalesonów  try k o ­

to w y c h ; . .
1 p rześcierad ło  bez szwu na  najw iększe 

łó ż k o ;
1 p a ra  m ajtek  dam skich try k o to w y ch ; 
Każdy wymieniony artykuł tej seryi 

kosztuje złr. 1’75.

a .Serya IV. po złr.
6 chustek  angiels., batystow ych, z najm o- 

dniejszem i brzegam i kolorow em i;
6 chustek  b iałych w ebow ych cienk ich ;
6 ręczn ików  ad am aszkow ych ;
1 koszu la  dam ska, bog a to  ub ierana  haftem , 

najśw ieższy fason;
1 k a ftan ik  dams, ranny, eleg. ubier. h a fte m ; 
1 koszu la  dams, nocn., ub ier. ręezn. h a fte m ; 
1 p a ra  m ajtek  dam. z szer. haftów , fa lb a n ą ; 
1 k o szu la  dam. dzień. web. ubier. k o ro n k ą ; 
6 pa r dam skich pończoch c ie p ły ch ;
6 p a r  ska rp e tek  m ęzkich ciepłych ;
1 k a ftan ik  barchan, dam. ubier. zak ładkam i; 
1 spódnica barchan., ub ierana  zak ładkam i; 
1 p a ra  m ajtek  dam skich, ubier. z ak ład k am i; 
i  sznurów ka francuskiego faso n u :
6 chustek  biał. web. z duż. haftów , znakiem .

#m

8
Każdy wymieniony artykuł tej seryi 

kosztuje złr. 2.

Serya V. po złr. 9-V5.
1 koszu la  dam ska dzienna z praw dziw ej 

w eby  irlandzk ie j, u b ierana  haftem ;
1 k o szu la  dam ska nocna z francuz kreto- 

nu. ub ierana  haftem  lub w staw kam i;
1 k a ftan ik  trykotow y, w ełniany, b ia ły ;
*/4 tuz. ręczn ików  tu reck ich ;
1 spódnica b iała  z sze ro k ą  w staw ką i z za­

k ładkam i ;
1 koszu la  m ęzk a , m ocna, fasonu francu­

skiego, z ukra ińsk im  haftem ;
6 serw et stołow . dużych, adam aszkow ych;
1 obrus stołow y, adam aszkow y;
1 g a rn itu r tryko tow y, ciepły.
Każdy wymieniony artykuł tej seryi 

kosztuje złr. 2-75.

.•I

Na ro k  1888 R ed ak cy a  „K łosów " og łasza  n astępu jące  K o n k u rsa :

__ O N K  U R  S Hf A UJ O W E L L E ,
k tó ra  w ynosić m a od 800 do 1000 w ierszy  druku , ustanaw iając za bezwzględnie n a jlep szą  1 5 0 1 

nagrody , oprócz zw ykłego  honoraryum  za w ydrukow anie  jej w „K łosach .
N adto  zaś, w yłączn ie  d la  p renum eratów  „Kłosów"

k o n k u r s

N A  M A L O W I D Ł A  D E K O R A C Y J N E ,
to jest  na drzewie, poroelanie, atłasie  itp.,

którym  dzisiaj p łeć  p ięk n a  oddaje  Bię z tak iem  zam iłow aniem , rów nie p rzez  am atorstw o, ja k  i d.tt 
zarobku. M alowidło w k tórym bądż  ze w skazanych  rodzajów , za  na jlepsze bezw zględnie  uznane, 
o trzym a prem ium  w sum ie rs. 1Ó0, z pozostaw ieniem  p raw a w łasności p rzy  jegci a u to rz e , oraj 
b e d z ie , jeżeli się nada  do te g o , rep rodukow ane w drzew orycie na k a rtach  „Kłosów ; wszystkie 
zaś bedą  w ystaw ione w naszej red ak cy i, co p rzy  licznem  je j  n aw ied zan iu , m e jed n eg o  może na- 
streczyć nabyw cę. O w szystk ich  też  będzie  um ieszczone w naszem  piśm ie spraw ozdanie  Krytyczne, 
z k tó reg o  pracow nicy na tem  po lu  n iew ątpliw ie  odn iosą  rzeczyw isty  poży tek . D la prenumeratorek

i p renum erato rów  zarówno
cztery razy do roku będziemy ogłaszali 

temata do roztrząsania z zakresu etyki i kwestyj społecznych,
a  z nich za te, k tó re  okażą  się godnem i um ieszczenia w „K łosach", au torow ie lub au to rk i, otrzy- 
m ają prócz zw ykłego  honoraryum , w ed ług  w łasnego  w yboru  k siążk i w k ra ju  w y d a n e , wyrówny.

w ające w artości 10 rubli.

WARUNKI KONKURSÓW:
1) T erm in  na now ellę oznacza się na  d z ień  1 m arca 1888 r . ; k ażd y  rękopism  pow inien być

o patrzony  godłem , w ypisanem  rów nież n a  zapieczętow anej kopercie, w k tó rej znajdow ać się 
pow inno w łaściw e nazw isko i m iejsce zam ieszkan ia  au to ra  lub au to rk i. *

N agrodę rs. 1 5 0  za  bezw zględnie do b rą  now ellę R ed ak cy a  w ypłaca natychm iast po 
je j  p rzy zn an iu , pozostaw ia jąc  sobie wry łączne  praw o d ru k u  za  oddzielnem  honoraryum, 
w  „K łosach" p rak tykow anem . . .

2) i 3) P renum eratorow ie nasi u b ieg a jący  się o n a g ro d ę , ustanow ioną za na jlep szą  p racę  malarska
w zakresie  sz tuk i o rnam entacyjnej lub rozw iązan ia  zagadnień , wm m  p rzy  nad sy łan iu  swycl 
p rac  jednocześnie p rzesłać  ta k ż e  k w ity  z opłaconej p renum eraty , a  to  z uw agi, że konkursa 
ad  2) i 3) ustanow ione są  w yłączn ie  ty lk o  d la  p renum eratorów  „Kłosów . T erm in  nadesła­
n ia oznacza sie n a  dzień  15 m arca 1888 r. f

WARUNKI PRENUMERATY „KŁOSÓW“
przy  p rzesy łce  w prost do R ed ak cy i rs. 3  kw arta ln ie  lub 

w Państwie NTiemieckiem za pośredn ictw em  Leitgebera oraz innych k sięg arn i w Pozna­
niu kw artaln ie  1 m ark i, z p rz esy łk ą  pocztow ą w obrębie całego C esarstw a Niemieckiego
k w arta ln ie  *  m arki i 5 0  fen .;    ,

w  Państwie Austryackiem za pośredn ictw em  D. E. Fnedlem a  oraz innych  księgami 
w Krakowie k w arta ln ie  3  złr. 5 0  c n t . , z p rzesy łk ą  pocztow ą w obręb ie  całej Austryi
kw artaln ie  3  złr. 3 0  cn t.;  . • e t -

w Państwie Austryackiem za  pośrednictw em  Gubrynowhcza i bchmiata oraz m nycn księ­
g arn i we Lwowie kw arta ln ie  3  z łr. 8 0  c e n t.,  z p rzesy łk ą  pocztow ą w obręb ie  całej 
A u stry i kw artaln ie  3  z łr. 6 0  cent. [J78b-l-oJ

Prospekła  I Numera okazowe „K łosówu na  żądanie  p rzesy łam y opłatnie,

Serya VI. po złr. 3.
1 koszu la  dam ska dzienna, z cienkiej w e­

by , ub ieran a  ręcznym  haftem ;
1 koszu la  najm ocniejszego fasonu, z cien­

k iej w eby, bogato  u b ierana  haftem ; _
1 k a ftan ik  ran n y  d am sk i, bardzo stro jn ie  

ubierany' haftem  i w staw kam i:
6 ch u stek  b iałych, praw dziw ., batystow ych;
6 p a r pończoch białych, c ienk ich ;
6 praw dziw ych ręczników  adam aszkow ych;
1 kap a  try k o t, dó p rzy k ry c ia  łóżka, b ia ła ;
1 koszula m ęzka z p raw dziw ej w eby i r ­

landzkiej ;
6 ch u stek  webowych, cienkich, z m odnem i 

brzegam i kolorow em i;
1 parasol e le g a n c k i;
Każdy wymieniony artykuł tej seryi 

kosztuje 3 złr.
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h  Naszą znaną WEBĘ KOG, która przez pewną część naszych kon- 
S  kurentów tak żle i tak drogo naśladowaną jest, wyrabiamy wyłącznie tylko 
S  my w wypróbowanym w piękności i trwałości przez lat tyle gatunku, po 
JP  następujących cenach:

l i5

i

Firma założona 1828. Fondee 1828.

LUDW IG HARTMANN & EIDAM
Następca Kasper Schefcik,

F a b ry k a  tow arów  to k a r sk ic h
w W iedniu, VI., M agdalenenstrasse 6,

obok tea tru  an d e r W ien.
Szczególność: Praw dziw e piankow e i bursz tynow e tow ary , laski i bicze. 

W achlarze , tow ary  ze słoniowej kości i szy ld p atu , g ry  w  dom ino i szachy. — R ozsy łka  
za zaliczką. — A lbum  wzorów n a  żądanie d a r m o . ____________________ [2456-5-6]

1 sztuka *78 ctm. szer., 20 mtr. długa, na kalesony i grubszą bieliznę złr. 7-—
1 88 „ 20 _ „ na cieńszą bieliznę, koszule,

” ” poszewki i t. d.............................. „ 8 50
1 1 7 5  15 n „ na prześcieradła, na materace „ l l -80
1 ” 175 ” „ 15 „ „ na prześcieradła pod kołdry . „ 13‘—

Zwracając łaskawą uwagę na powyższe ogłoszenie, nadmieniamy ró­
wnież, że posiadamy na składzie wielki wybór bielizny damskiej, męskiej 
i dziecinnej w najlepszych gatunkach i najświeższych fasonach, oraz skład 
płócien krajowych i zagranicznych, od najtańszych do najlepszych, w bar­
dzo wielkim wyborze. . .

Bardzo wielki skład pończoch damskich, męskich i dziecinnych, oraz
wyrobów trykotowych.

Wyłączny skład prawdziwej normalnej bielizny tryko­
towej prof. Jłra Gustawa Jaegera.

Dziękując Szan. Publiczności za łaskawe zaufanie, jakiem nas do tej 
chwili zaszczycać raczyła, polecamy się i nadal łaskawym względom.

Z w ysokim  szacunkiem  (2774-1-4)

m. Beyer I Spotka,
H A N D E L  P Ł Ó C I E N  I B I E L I Z N Y  G O T O W E J  

w Krakowie, Sukiennice Nr. 12, 13 i 14, naprzeciw

8
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MAŁY ZYSK! W IELKI VBBOT!
Z powodu ogromnych zapasów w mojej fabryce towarów z  chińskiego srebra sp rze­
d aję  w spaniałe wyroby z chińskiego s reb ra  po zadziw iająco tanich cenach. O bszerne cenniki 

p o sjłam  na żądanie op łatn ie  SBniżone ceny: "*
1

6 łyżeczek  . . . .
6 ł y ż e k .......................
6 noży .......................
6 w idelców  . . . .  
6 noży na w e ty  . . 
6 w idelców  n a  w ety  
6 sztućców

daw niej teraz 
złr. 2-50 złr. 1*80 

„ 5 5 0  „ 3 * -  
„ 5-50 „ S - -  
.  5 5 0  „ 3  -  
„ 5 -  „ 3 - 3 5  

■ ,  5—  „ 3 - 3 5  
„ 4 - -  „ 3 * -

1 c h o c h l a .......................
1 chochelka . . . .  
1 cuk iern iczka . . . 
1 m aseln iczka . . . .  
1 p a ra  lich tarzy  23 cm. 
1 sitko  do he rb aty  . . 
1 cygarów ka . . . .

dawniej teraz  
złr. 4‘— złr. 3 - 5 <

„ 2 50 „ 1 - 5 0  
„ 1 5 - -  „ 1 3 —
„ 5—  „ 8 —
„ 8 ' -  „ 1 * 5 0  
„ 2 -  „ 1 - 3 0  
. . . .  3 - 5 0

•  •  •  • •  • •  t

DOM TOW AROW YBrMer
W I E M ,

IV., Wiedener Mauptstrasse 3§,
urząd za  ja k  corocznie tak że  w bieżącym  roku

W I E L K Ą  W Y P R Z E D A Ż  G W I A Z D K O W Ą
i m oże następne, szczególnie ja k o

_ praktyczne podarunki
nadające  się to w ary  polecić swoim zam iejscow ym  klientom

po nadzwyczaj tanich cenach:
Indyjski kaszm ir, czysta w ełna (czarna), 

podw. szerok., zam iast złr. T50, te ra z  
tylko 75 ct. za m etr.

Angielski szew iot, g ład k i lub w  pask i, 
podw. szerok ., zam iast 52 c t . , te ra z  
tylko 38  ct. za  m etr.

Materye pakłakowe (60 ctm. szer.), zam. 
35 ct., te ra z  tylko 23 ct. za m etr.

Francuskie m aterye do prania (80 ctm. 
szer.) poręczone p  awdziwe kolorow e, 
w  najśw ieższych w zorach, zam. 45 ct., 
te raz  tylko 25 ct. za m etr.

Rypsy velours (60 ctm. szer.) w e w szel­
k ich  barw ach , zam iast 45 cent., te raz  
tylko 28 ct. za m etr.

Modne m a te ry e  jedw ab iem  tk a n e , delik . 
paskow ane i bardzo efektowne, podw. 
szer., daw niej zlr. 1 ct. 30, te ra z  tylko 
75 ct. za  m etr.

F lanela, czysta  w ełna, podw ójnej szer., 
w g ładk ich  barw ach i najm odn. w zo­
rach, daw niej 1 zlr., te ra z  tylko 65 c. 
za  metr.

Drut. robione talie trykotowe z be rliń sk . 
w e łn y , we w szelk. b a rw ac h , zam iast 
złr. 3-50, te raz  tylko 2 z łr.

Jersey talie  trykotowe, do b ry  g a tu n e k  z i­
mowy, w róźn. barw a h  zam iast 4  zlr., 
teraz  tylko 3 z łr.

Teźsam e z su taszam i, g u sto w n e , dawn. 
5 zlr., feraz tylko z łr . 3 50.

„Sport" najświeższy kapelusz damski pil­
śniowy, uhrany  francuską  m ate ry ą  m o­
dną, w  różnych barw ach, daw niej złr. 
4-50, te raz  tylko 2 z łr.

Spódnice z pilśniowego sukna gustow nie  
p rzy stro jo n e , dawniej złr. 3 5 0 ,  teraz  
tylko 2 z łr.

Zarękawek z rosyjskich zajęcy z łr . 150, 
stosowny do tego kołnierz z łr .  1-20.

Zarękaw ek z małpiego fu tra , długow ło- 
chaty, daw. 6 zlr., te raz  tylko z łr. 3 50.

Zarękawek p żmowcowy, daw niej 5 złr., 
teraz  tylko 3 z łr.

Zarękaw ek krymski I z łr., p o d szy ty  a tła ­
sem z łr . 150.

Stosowna modna czapka z łr. 150 i 2.
Gorset panoerny, fi zb in o w y , daw niej 4 

złr., te raz  tylko 2 z łr .

Kołdry flanelowe, b ru n a tn e , z ko lorow ą 
b o rd iu ią  2 m etry  dług., daw niej 2 złr. 
50 c., te raz  tylko z łr . I 20.

Salonowy obrus stołowy, szenilow y persk i 
wzór, zam złr. 4'50, te ra z  tylko z łr  2 50. 

Portyery z T u n isu , now ość n a  firanki, 
p s tre , 4 m etry  d łu g ., daw niej 3 złr., 
te raz  tylko z łr . 190 za  część.

Pudełko na rękawiczki, gustów ., z jedw . 
p lu szu , z pok ry w k ą  z szlifów, szkła, 
daw niej 6 złr., teraz  tylko z łr . 2 90. 

Kieszonka neceserowa w ie lk a , kom plet, 
u rząd zo n a, zam iast 2 z lr., te ra z  tylko 
90 c . ; w iększa zam. 3 złr., teraz  tylko 
z łr. 190;* najw iększa zam iast 5 złr., 
feraz  tylko z łr  2 90.

Jedwabny parasol z m odną la s k ą , zam.
5 złr., teraz  tylko z łr . 3 50.

6 par na drut. robion. pończoch damskich 
w paski, zam. 2'50, te ra z  tylko z łr . I’50. 

Paryski damski fartuszek  z p iękn. b a ty ­
s tu ,  z ko lorow ą b o rd iu rą  i stosow ną 
chustką  do nosa I z łr .

6 par na  drut. robion. skarpetek  męskich 
w paski, ?am. 2-50, te raz  tylko z łr . 1 50. 

6 szt. białych płóciennych chustek do nosa 
zam iast 3 zlr., te raz  tylko z łr . 1'60.

6 szt. płóciennych chustek do nosa z gust. 
kolor, b o rd iu rą , zam iast 2 z łr . ,  te raz  
tylko z łr. 1-20.

Obrus do kawy z 6 serwetkam i na wety 
w różnych barwach, daw niej złr. 3-50, 
te raz  tylko z łr . 2 '50.

Płótno King, je d n a  sz tu k a  (30 łokci) b a r­
dzo trw ała , na  b ieliznę, z łr . 7-»50. 

Płótno na p rześc ierad ła , bez szw u , 3/4 
szerok., m etr 70 c.

Szyfon, jed n a  sz tu k a  najlep . g a tu n k u , 84 
ctm. szer. (30 łokci) 6 z łr.

B iała patent, dymka, w  p ask i lub a d a ­
m aszkow a, najiep. gat., 35 C. za m etr. 

Barchan sznureczkowy lub pikowy, ba r­
dzo trw a ły  gatunek , m etr 35 c.

6 szt. adamaszkowych ręczników , czysto 
lnianych, z łr. 2'40.

Obrus adamaszkowy lniany z serwetam i 
na 6 osób z łr. 3'50.

Szale  welurowe (podw ójne) 10/4 wiek, da 
w ni ej złr. 5 50, te ra z  tylko z łr. 3 '75.

Rozsyłki za zaliczką pocztową.
Nieodpowiedni towar będzie bez trudności napowrót przyjętym. Zamówienia od 10 z łr  

wzwyż opłatnie. Zbiory wzorów materyj damskich darmo.

rttder Hlrsch ,  Wien*
IV ., W iedener H aup fstrasse  38. [2694 1-3]

•  @ •  •  •
N astępnie w spaniałe filiżanki, im bryk i do k aw y  i herbaty , zastaw y stołow e, żerandole, 

posypyw acz cukru , serw is do jaj, k u b e k  na w ykłuw acze, g a rn itu ry  n a  ocet i oliwę i w iele 
innych  tow arów  po rów nież zadziw iająco tanich cenach. W szystko z najlepszego  chińskiego 
sreb ra  p laterow ane praw dz. sreb rem , k  óre n ie d a  się odróżnić od praw dz. s re b ra , a  k tó re  
nie należy  brać  za jed n o  z t. z. srebrem  Fenix  czyli b lachą cynową. (2696-1-3)

Szczególnie odpowiednie na podarki gwiazdkowe 1 noworoczne!
6 łyżek , 6 nożów, 6 widelców, 6 łyżeczek , wszystko razem 81 sztuk w gustownem  

pudelku zamiast złr. 30 , tylko złr. 11 ct. 30.
Zam ów ienia będą  za  zaliczką punktualnie i sumiennie w ykonane.

E. PREIS w W iedniu, R otlienthnrm strasse Hr. 81.

B O Ż E
n a r o d z e n i e

1 8 8 7  r o K 11*

Czcionkami Drukami * Czasu


